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b e z p a r t y j n e  p o l s k o -k a t o l ic k ie  p is mo  l u d o w e .

—  W ek.ped. m iesięcznie l,20zł»odnoB »e-
1 !*Z6upfa& d» niem przez pocztę 20 gr. w ięcej. W w y ­

padkach nieprzew idzianych, przy w strzym aniu przedsiębiorstw a, 
złotenia pracy, przerwania kom unikacji, abonent nie m a praw a  
ladać pozaterm inow ych  dostarczeń gazety, lub zw rotu ceny abona­
m entu Za dział ogłoszeniowy redakcja nie odpow iada. R edakcja 
i adm inistracja: ul. M ickiew icza 1. Telefon 80. Konto czekow e 
P. K . O . Poznań 204,252. —  R edaktor przyjm uje od 10-12.

Sumiennem wykonywaniem obowiązków,TSRQPONMLKJIHGFEDCBA 

budujemy silną Ojczyznę!

nnlnoTanim  • Za ogłosz. pobiera się od w iersza m m . (7 
kJ  yl  U o£C  111  a  ■ łam .) 10 gr, za reklam y na str. 4-łam . w  
w iadom ościach potocznych 30 gr na pierw szej str. 50 gr. R abatu  
udziela się przy częstem ogłaszaniu. ,G łos W ąbrzeski1* w ychodzi 
trzy razy tygodn. i to: w  poniedziałek, środę I piątek. Przy aądo- 
w em ściąganiu należności rabat upada. D la w szelkich spraw spor­
nych w łaściw y jest Sąd w W ąbrzeźnie. Za term inow y druk, przepi­
sane m iejsce  ogłoszenia adm inistracja nie odpow iada.

N r. 2 0 W ąb rzeźn o , K o w alew o , G o lu b wtorek 16 lutego 1932 roku. R o k X II

[iiro p aśro d lio w aW
III .

Jak ju ż w sp o m n iałem  w  m ej p o ­
p rzed n ie j k o respo n d en cji, w y b ra łem  
s ię d o trzech s to lic : d o W ied n ia , B u ­
d ap esz tu i B elg rad u , ab y  n a m ie jscu  
s tw ie rd zić jak ie są w ido k i i m o żliw o ­
śc i z rea lizo w an ia zam ie rzo n y ch p la ­
n ó w  g o sp o darcze j o d b u d o w y  E u ro p y  
Ś ro d k o w ej. 1

P ierw szy m  e tap em m ej p o d ró ży  
b y ł W ied eń . Z n a laz łem  tam  sy tu ac ję  
n iezby t p ew n ą . A u strja  —  to  W ied eń  
—  o g ro m n a s to lica , k tó ra  d z iś je szcze  
f» rzy zn aczn em  u szczu p len iu lu d no śc i  
iczy so b ie 1 .6 0 0 .0 0 0 m ieszk ań có w  —  

o raz  se reg  p ro w in cy j, p rzew ażn ie g ó ­
rzy s ty ch , z n ie liczn em i i s łab o  u p rze -  
m y sło w io n em i m iastam i. W szy stk o  to  
ży je  z ro ln ic tw a  i n a  n iem  s ię o p ie ra . 
W ied eń , ta  n iep ro p o rc jan a ln ie  w ie lk a  
s to lica  m ałej rep u b lik i, s ta ł s ię o sta t­
n io  te ren em  n iezw y k le śm ia łeg o ek s ­
p ery m en tu so c ja lis ty czn eg o . O to ja ­
k ie  ch a rak te ry s ty czn e  p rze jaw y  n o tu ­
je  w e W ied n iu o b se rw a to r: 1 3 0 .0 0 0  
m ieszk ań ro b o tn iczy ch , o b liczo n y ch  
p rzec ię tn ie  n a  3 lu b  4  o so b y , o g ro m n y  
w p ły w  n a tea try  i k in a p rzez m aso ­
w e w y k u p y w an ie b ile tó w  d la cz ło n ­
k ó w  zw iązk ó w  ro b o tn iczy ch i p rzez  
m o żn ość  n ak ład an ia  b ard zo  w y so k ich  
p o d a tk ó w , w reszc ie w p ły w  n a p rasę  
p rzez o b łożen ie o g ło szeń 2 5 %  p o d a t­
k iem . W iększa część  p ism  n ie  je st p o -  
p ro s tu  w  s tan ie  o p łacać teg o  p o d a tk u  
w  d z is ie jszy ch w aru n k ach . M o n o p o l 
n a  p iw o i rek lam y zn a jd u je s ię p ra ­
w ie w y łączn ie w  ręk ach so c ja ld em o ­
k ra tó w , ro zp o rząd za ją  o n i se tkam i in -  
s ty tu cy j d o b ro czy n n y ch , s tad jo n am i  ।  

sp o rto w em i, g im n az jam i i szk o łam i;  

p raw ie  trzec ia  część  w szy stk ich  lo k a li 

m ieszk a ln y ch zn a jd u je s ię w  ich rę ­

k ach .

S k o ro  s ię w szy stk o  to  w eźm ie p o d  

u w ag ę, ła tw o s ię zo rjen to w ać, iż n ie ­

zb y t ju ż w ie le d z ie li w ied eń sk ą so ­

c ja ld em o k rac ję o d p raw d z iw eg o k o ­

m u n izm u . S o c jald em o k rac i w iedeń scy  

n ie p o sz li p o k ap ita ły  d o  A n g lji, an i 

d o  A m ery k i, jak  to  u czy n ili N iem cy  i 

W ęg rzy , ab y  p o tem  za zd o b y te  w  ten  

sp o só b  p ien iąd ze ro b ić lu k su sow e in ­

w esty c je . N ic p o d o b n eg o . S o c ja liśc i 

w ied eń scy  zn a leź li ź ró d ło  d o ch o d u w  

k ieszen i w iedeń sk ieg o  m ieszczań stw a .

°  też ła tw o so b ie w y o b razić , że p o -  

d a ik i w  W ied n iu  są p o p ro s tu w y w ła ­

szczen iem . O p ró cz zw y k ły ch p o d a t­

k ó w  d o ch o d o w . m ieszk an io w ych , o b ro  

to w y ch , o d  s łu żb y , o d sam o ch o d ó w  i 

t. p ., p łac i m ieszczan in  w ied eń sk i je ­

szcze  b ard zo  w y so k i p o d a tek , z  k tó re ­

g o w p ły w y  id ą n a  b u d o w ę m ieszk a l­

n y ch  d o m ó w . P o d a tk iem  ty m  o b ło żo ­

n e  są  w  p ew n e j b ard zo  z resz tą  w y g ó ­

ro w an e j p ro p o rc ji w sżystk ie  m ieszk a ­

n ia , liczące  p o n ad  trzy  p o k o je  m iesz ­

k a ln e . Jak s ły szałem je s t p ro jek t 

p o d w y ższen ia  teg o p o d a tk u d o d w u , 

czy n aw et trzy k ro tn e j w y sok o śc i. A  

rząd je s t zb y t s łaby , ab y  s ię tem u  

p rzeciw staw ić . D la teg o  p ew n ie  k siążę

N ow y gabinet japoński

Mussolini u Ojca św.

N a ilu s traq i n asze j w id z im y cz ło n k ó w  n o w eg o g ab in etu jap o ń sk ieg o . S ie ­

d zą w  p ie rw szy m  rząd z ie o d s tro ny  lew e j; m in is te r ro ln ic tw a T eig iro  T am a- 

m o to , m in is te r o św ia ty  H ato y am a , m in is te r sp raw  w ew n ę trzn y ch N ak ah ash i, 

m in is ter m ary n ark i ad m irał O su m i, p rezy d en t m in is tó w  In u k a i, m in is te r k o ­

le i T o k o n am i, m in is te r sp raw ied liw o śc i S u zu k i. S to ją o d s tro n y lew e j: m i­

n is te r k o lo n ji H ata , m in is te r w o jn y g en . A rak i, g en era ln y sek reta rz g ab i­

n e tu M o ri, m in is te r h an d lu i p rzem . M u ed a, m in is te r k o m u n ik acji M izu ch i.

Citta del Vaticano. (P a t.) M u sso li­

n i, w  to w arzy stw , am b asad o ra W ło ch  

p rzy  W aty k an ie , m in is tra  sp raw ied li-  

d ju m  R ad y  M in istró w  i m in is te rs tw ie  

S p raw Z ag ran iczn y ch , sze fa b iu ra  

p raso w eg o  i in n y ch  d o sto jn ik ó w , u d a ł 

s ię d o C itta d e l V atican o . S am o ch o ­

d em , w io zący m  d o sto jn y ch g o śc i, to ­

w arzy szy ła esk o rta k o n n y ch k arab i­

n ie ró w . W zd łu ż u lic , k tó rem i p rze ­

c iąg a ł o rszak , zg ro m ad z iły s ię tłu m y  

p u b liczn o śc i, w ita jące p rze jeżd ża ją­

cy ch  o k laskam i. N iezw ło czn ie  p o  p rzy  

b y c iu M u sso lin ieg o d o W aty k an u ,

S ta rh em b erg , d o w ó d ca  H eim w eh ry , w  

ro zm o w ie  ze m n ą  w  W ied n iu  o św iad ­

czy ł m i, iż „m ia ra  ju ż s ię p rzeb ra ła 4 '.

W ieś je s t zu p e łn ie z rew o lto w an a ;  

żad en p o se ł d o w ied eń sk ieg o p arla ­

m en tu n ie za ry zy k u je d o św iad czy ć  

sw y ch w p ły w ó w  w  m ały ch m iastach  

au strjack ich , g d z ie  s ię ty lk o  m arzy  o  

te rn , ab y „z ro b ić p o rząd ek w  W ied -  

n iu “ . K ra je  b o g a te  m o g ą  so b ie  p o zw o ­

lić  n a  u trzy m an ie  p arlam en tu  w y łącz ­

n ie  p o lity czn eg o . A u strja  ju ż  so b ie  n a  

to  p o zw o lić n ie m o że . A u strję zab ija  

p o lity k a  i d la teg o  d z is ia j rząd  n ie  m o ­

że  p o ło żyć  tam y  w y g ó ro w an y m  żąd a ­

n io m  1 .5 0 0 .0 0 0 so c jad em o k ra tó w  m i­

m o , że  2  m iljo n y  in n y ch  o b y w ate li g o ­

rąco  teg o  p rag n ie . P artje n aro d o w e  

p rag n ą  rząd u  s iln eg o , k tó ry b y  rząd z ił 

a n ie b y ł ty lk o ś lep y m  w y k o n aw cą  

ro zk azó w  p arlam en tu . M ają o n e z re ­

sz tą k o g o ś , k to  m ó g łb y  s tan ąć n a ich  

cze le  —  je st n im  k s . S e ip e l. N o w y  p ar­

sa , u w ięz io neg o w e F ran c ji p o d za ­

rzu tem  zam o rd o w an ia  p rzed  8 -iu  la ty  

w  P o zn an iu  sw eg o  szw ag ra . B ezp o śre ­

d n io  p o  p rzew iez ien iu  H ałasa  d o  sąd u  

n astąp iło p rzes łu ch an ie jeg o p rzez  

p ro k u rato ra . P rzesłu ch an ie  trw ało  d o  

g o d z . 3 w  n o cy .

ANTYPOLSKA PROPAGANDA
Essen. P A T . Jed n a  z  n a jw ięk szy ch  

k sięg arń  tu te jszy ch  w  n iesm aczn y  sp o  

só b za rek lam o w ała k siążk ę N itram a  

p . t. „A ch tu n g  O stm ark en  R u n d fu n k 4’ , 

k tó ra o p isu je n ap ad  P o lsk i n a P ru sy  

W sch o d n ie i w o jn ę p o lsk o -n iem ieck ą

W  k sięg arn i te j p o jaw ił s ię też a -  

fisz w  fo m ie d o d a tk u n ad zw y cza jn e ­

g o jak ie jś g aze ty , g ło szące j o lb rzy -  

m iem i lite ram i: Wojska polskie dziś 

w nocy przekroczyły granicę Pras 

Wschodnich. Donoszą, że Polacy ata­
kują na szerokim froncie".

D ale j n astęp u je  o p is m ający  ch a ­

rak te r k o m u n ik a tu fro n to w eg o . D o ­

p ie ro  czy ta jąc  a fisz d o k ład n ie , n ab ie ­

ra  s ię p rzek o n an ia , że  ch o d z i tu  o  re ­

k lam ę  d la  k sięg arn i i k siążk i.

O so b n y k o m en ta rz zap ew n ia , że  

P o lsk a  gotowa jest napaść (?) na Pra­
sy Wschodnie podobnie, jak już na- 

p ad ła n a W iln o  i że k siążk a  N itram a  

n ie o d b ieg a d a lek o  o d  p raw d y . T en  

n o w y ja sk raw y p rzy k ład an ty p o l 

sk ie j p ro p ag an d y , zw łaszcza  w  o k re ­

s ie  k o n fe ren c ji ro zb ro jen io w e j, w sk a ­

zu je , w  jak i sp o só b  w  N iem czech  p o d ­

b u rza  s ię m asy  p rzec iw k o  P o lsce .

p ap ież p rzy ją ł p rem je ra . R o zm o w a  

trw a ła  g o d z in ę . P o  M u sso lin im  p ap ież  

p rzy ją ł cz ło n k ó w  jego św ity , M u sso ­

lin i zaś z ło ży ł w izy tę k ard y n a ło w i —  

sek re ta rzo w i P ace lle fem u , p o czem  u -  

d a ł s ię d o  B azy lik i n a  g ró b  ap o sto łó w .  

W  c iąg u  d n ia  k ard y na ł P ace lli z ło ży ł 

rew izy tę  w  P a łacu  W en eck im .

HAŁAS W POZNANIU
P o zn ań , 1 2 . 2 . P A T . W czo ra j w ie ­

czo rem  p rzew iez ion o o sta teczn ie d o  

P o zn an ia  p rzez Z b ąszy ń L eo n a H ała -

KRYZYS SPOWODUJE REDUKCJĘ 

ZBROJEŃ
Waszyngton. P A T . C h u rch ill o -  

św iad czy ł w  w y w iad z ie , że św ia to w a  

d ep res ja fin an so w a p rzy czy n i s ię  

b ard z ie j, n iż co k o lw iek  in n ego  do re­
d u k c ji zb ro jeń . C h u rch ill d a ł w y raz  

sw em u  scep ty cy zm o w i co  d o  o d b y w a ­

jące j s ię o b ecn ie  k o n fe ren c ji ro zb ro ­

jen io w e j, p o ró w n y w ając  ją  z k o n g re ­

sem  zw ie rzą t, n a  k tó ry m  k ażd e  z  n ich  

p rzem aw ia  n a  rzecz  te j b ro n i, jak ą  u -  

p o saży ła g o n a tu ra . (R eu te r) .

lam en t m ia łb y  p o w stać n a zasad z ie  

sp ec ja ln y ch w y b o ró w , to zn aczy , iż  

w y b ie ra ły b y  zw iązk i g o sp o d arcze  i że  

zad an iem  jeg o  b y ło b y  w y łączn ie za j­

m o w an ie s ię sp raw am i ek o n o m iczn e - 

m i. C zy d o o siąg n ięc ia teg o ce lu p o ­

trzeb n y  b ęd z ie zam ach  s tanu ? W  k o ­

łach H eim w eh ry m ają n ad z ie ję , że  

p rzy p o m o cy n a jro zsąd n ie jszy ch  

w ars tw  sp o łeczeń s tw a i w ład z w o jsk o  

w y ch , —  u d a s ię d o k o n ać teg o p rze ­

w ro tu  b ez p rze lew u  k rw i.

G d y b y w ład za d o sta ła s ię w  ręce  

H eim w eh ry , n astąp iły b y  w ó w czas rzą  

d y  d y k ta to rsk ie i czasy  su ro w eg o  ry ­

g o ru  d la  lu d n o śc i. H eim w ehra  n ie  d o ­

p u śc i d o  żad n eg o  p o ro zu m ien ia z  k ra ­

jam i sąs ied n iem i, o  ile  n ie  b ęd z ie  m ia ­

ła ca łk o w ite j p ew n o śc i zach o w an ia  

n iep o d leg ło śc i A u strji. S u m u jąc  o g ó l­

n e w rażen ia m o żn a p o w ied z ieć , że  

m iasta au strjack ie  reag u ją  n a  k ry zy s  

ek o n o m iczn y d o ść p o w ie rzch o w n ie i

d em ag og iczn ie , faw o ry zu jąc jed n ą  

w ars tw ę lu d n o śc i, a m ian o w ic ie ro ­

b o tn ik a . T e e lem en ty , k tó re n a  p o d o ­

b ień stw o  h itle ro w có w w N iem czech  

p rag n ą d a lek o id ący ch in o w acy j, b y  

p ch n ąć  szczą tek  d aw n e j m o n arch ji n a  

in n e to ry , n ie m ają jed n ak zam ia ru  

zac iąg n ąć s ię  p o d zn ak i h itlery zm u . 

M im o .to  —  trzeb a  zau w aży ć  —  H itle r  

m a  d z iś  w ielu  zw o lenn ik ów  w ’ A u strji 

k tó rzy  o d d a li n a rzecz jeg o  id eo lo g ji 

p rzy  o sta tn ich  w y b o rach 1 1 1 .0 0 0 g ło ­

só w  i, że zd o ła ł o n zo rg an izo w ać w  

A u strji b o jó w k i, p rzek racza jące licz ­

b ę  5 0 .0 0 0  d o b rze  w y ćw iczo n y ch  lu d z i. 

W  sk ład  ich  w ch o d z i p raw ie w y łącz ­

n ie in te lig en c ja  m ie jsk a , s tu d en ci, u -  

rzęd n icy  itp .

O to  p o k ró tce  s tan  rzeczy  w  A u strji  

n astęp n y m  a rty k u le  p o w iem , co  zo ­

b aczy łem  n a  W ęg rzech .

Ju le s S au erw ein .
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iiiiiiu lilsiw Mii! (taji)
P o ls k ic h  s z k ó ł ś r e d n ic h  d o ty c h c z a s  

w  N ie m c z e c h  n ie  m a m y . N ie m a a n i je ­

d n e g o  g im n a z ju m  p o ls k ie g o  n a  p ó ł to r a  

m il jo n a  lu d n o ś c i , s k u p ia ją c e j  s ię  w  z w a r ­

ty c h  m a s a c h  p o  k i lk a s e t  ty s ię c y  n a  te r e ­

n a c h p r z y g r a n ic z n y c h , e tn o g r a f ic z n ie  

p o ls k ic h . W y r a z s w y c h  d ą ż e ń  o  p o ls k ą  

u c z e ln ię  ś r e d n ią  d a ła  p ie r w s z a  lu d n o ś ć  

n a  W a r m ji . J u ż  d n ia  1 6 , 1 0 . 1 9 2 3  r . P o l-  

s k o - K a to l ic k ie T o w a rz y s tw o S z k o ln e  

n a  W a rm ję  w y s to s o w a ło  d o  K u r a to r ju m  

S z k o ln e g o  w  K r ó le w c u  p o d a n ie o  z e ­

z w o le n ie  n a  o tw a r c ie  p o ls k ie g o  g im n a ­

z ju m  p r y w a tn e g o  w  O ls z ty n ie . W  ś la d  

z a  te rn  u c z y n i ł to  Z w ią z e k  P o ls k ic h  T o ­

w a r z y s tw  S z k o ln y c h  w  B e r l in ie w o b e c  

p r u s k ie g o M in is te r s tw a O ś w ia ty . J e d ­

n a k  s łu s z n e  te  ż ą d a n ia s p o tk a ły  s ię z e  

s p r z e c iw e m  p r u s k ic h  w ła d z  z p o w o d u ,  

ja k  to  t łu m a c z o n o , b r a k u  u s ta w o w y c h  

p o d s ta w . D o p ie ro  „ O r d y n a c ja , d o ty c z ą ­

c a  u r e g u lo w a n ia  s z k o ln ic tw a  d la  m n ie j­

s z o ś c i p o ls k ie j" z r . 1 9 2 9  w  s p o s ó b  ja ­

s n y  u r e g u lo w a ła u s ta w o w o m o ż l iw o ś ć  

z a k ła d a n ia  p r y w a tn y c h  p o ls k ic h  z a k ła ­

d ó w  n a u k o w y c h  „ o  p o z io m ie  w y ż s z y m  

o d  s z k o ły  lu d o w e j" .

P r z e z w y c ię ż y w s z y  p r z e s z k o d ę  n a tu ­

r y  p r a w n e j , c o  b y n a jm n ie j w o b e c  a n ty ­

p o ls k ie g o  n a s ta w ie n ia p o l i ty k i p r u s k ie j  

n ie b y ło r z e c z ą ła tw ą , p r z e z w y c ię ż y ć  

m u s im y  d r u g ą , n ie m n ie j t r u d n ą , d o s ta r ­

c z e n ie p o tr z e b n y c h  f u n d u s z ó w . G im ­

n a z ju m  p o ls k ie w  O ls z ty n ie p o w s ta ć  

m u s i! M u s i  ta m  p o w s ta ć  s z k o ła  p o ls k a ,  

n ie  z  n a z w y  ty lk o , a le  z  d u c h a , s z k o ła ,  

g d z ie  p e łn o  b y ło b y  s ło ń c a  i m iło ś c i , z a ­

u f a n ia  i w s p ó łż y c ia  w y c h o w a w c y  z  m ło ­

d z ie ż ą . T a k ie j s z k o ły  w  P r u s a c h  W s c h o ­

d n ic h  n ie  z n a ją , b o  p e łn o  ta m  je s t k ła m ­

s tw a , n ie n a w iś c i , p y c h y , k o s z a r o w e g o  

d u c h a . U r u c h o m ie n ie g im n a z ju m  p o l ­

s k ie g o  w  O ls z ty n ie  s ta n ie  s ię  d la ta m ­

te js z e j lu d n o ś c i p o tę ż n y m  b o d ź c e m  d o  

w y tr w a n ia n a  s ta n o w is k u a  w y d a tn e  

p r z y c z y n ie n ie  s ię d o  te g o  d z ie ła  s p o łe ­

c z e ń s tw a  w  w o ln e j P o ls c e  w z m o c n i ta k  

p o ż ą d a n e  w ę z ły  k u l tu r a ln e  m ię d z y  W a r-
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m ją i M a z u r a m i a M a c ie r z ą . B e z te j  

o s to i , ś r e d n ie j s z k o ły p o ls k ie j , k u ź n i ,  

n ie o d z o w n e j w  k a ż d e m  s p o łe c z e ń s tw ie  

in te l ig e n c j i P o la c y  ta m te js i , c h o ć b y  b y ­

l i b o h a te ra m i , z a to n ą ć  m u s z ą  w  o b c e m  

m o r z u , p a ś ć  m u s z ą  o f ia rą  o s ta te c z n e j i  

b e z p o w ro tn e j a s y m ila c j i z e le m e n te m  

o ta c z a ją c y m .
D u ż y m  k r o k ie m  n a p r z ó d  w  a k c j i n a  

r z e c z p o ls k ie j u c z e ln i w  P r u s a c h  

W s c h o d n ic h je s t p o w o ła n ie d o  ż y c ia  

„ K o m ite tu  b u d o w y  g im n a z ju m  p o ls k ie ­
g o  w  O ls z ty n ie * *  z  s ie d z ib ą  w  T o r u n iu , 
k tó r e g o  p o w a ż n y  i z n a jw y b i tn ie js z y c h  

n a z w is k  z ło ż o n y  s k ła d  je s t m ia rą  te g o ,  

ja k  s z c z e rz e  s p o łe c z e ń s tw o  p o ls k ie  p r a ­

g n ie  p o ś p ie s z y ć  z  p o m o c ą  r o d a k o m  p o d  

p a n o w a n ie m  p r u s k ie m , k tó r y c h  ż y c ie  

je s t je d n e m  p a s m e m  c ie rp ie ń  i s z y k a n ,  

d la te g o ty lk o , ż e ś m ią b y ć P o la k a m i .  

T o  te ż  ta  k r e w , k tó r a  ta k  c z ę s to  w  w a l­

c e  o  p o ls k o ś ć  b r o c z y  z ie m ię  m a z u rs k ą , 

n ie c h  n ie  p o z w o l i n a m  o  n ic h  z a p o m i­

n a ć , a z w ła s z c z a d z iś , k ie d y N ie m c y  

ja w n ie g ło s z ą  o d e r w a n ie  P o ls c e  P o m o ­

r z a .
P o m o rs k i S e jm ik  W o je w ó d z k i , u z n a ­

ją c b u d o w ę i u r u c h o m ie n ie g im n a z ju m  

p o ls k ie g o  n a  W a rm ji z a  w a ż n y  c z y n n ik  

o b r o n y  p r z e c iw k o  z a c h ła n n e m u  „ D r a n g  

n a c h  O s te n “ ja k o  p ie r w s z y  w y a s y g n o ­

w a ł 1 0 .0 0 0  z ło ty c h  n a  te n  c e l , p r z y r z e ­

k a ją c  d a ls z ą  d o ta c ję . I n n e  z w ią z k i s a ­

m o r z ą d o w e P o m o r z a r ó w n ie ż o ś w ia d ­

c z y ły  g o to w o ś ć  p o p a r c ia  te g o  z b o ż n e g o  

d z ie ła . —  O b y  p r z y k ła d  te n p o b u d z i ł  

w s z y s tk ic h  n a s  d o  o f ia r n o ś c i ! N ie c h  n ie  

p r z e s t r a s z a  n a s c ię ż k a  k o n ju n k tu r a  g o ­

s p o d a rc z a . W s z a k  z g r o s z y s tw o rz y ć  

m o ż n a r z e c z w ie lk ą .

P a m ię ta jm y  o  te r n , ż e  w  n ie w o l i ż y ć  

c ię ż k o , ż e b r a k  w te d y  o d d e c h u , to  te ż  

n ie  z a p o m in a jm y  o  n ie s ie n iu  im  p o m o c y  

ta k  d u c h o w e j ja k  i m a te r ja ln e j . B o  z a ­

i s te , d o k ą d ź e  o n i m a ją z w r ó c ić s w e  o -  

c z y , je ż e l i n ie  k u  P o ls c e , s k ą d  m a ją  s ię  

s p o d z ie w a ć  p o m o c y  i p o c ie c h , je ż e l i n ie  

o d  n a s —  P o la k ó w .
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portowem mieście Szanghaju w Chinach.

J!

Samochód nancernv dzielnicy międzynarodowej Szanghaju na straży nienaruszalności 
r ' koncesji europejskich.

s u la tu  m ie ś c i s ię  d o ty c h c z a s  n a  ja p o ń - ła ń  w o je n n y c h  i p r z y s tą p i ł d o  u r e g u -  
s k im  s ta tk u  w o je n n y m . ło w a n ia in c y d e n tu  w  d r o d z e  b e z p o -

M o s k w a .  P A T . J a k  d o n o s z ą  z  S z a n g  ś r e d n ic h  p e r tr a k ta c y j.  N a  p o le c e n ie  to  
h a ju . g e n . Ć z a n g - K a i- S z e k  z a ż ą d a ł o d  d o w ó d c a  c h iń s k i m ia ł o d p o w ie d z ie ć  

d o w ó d c y w o js k  c h iń s k ic h  w  S z a n g ­
h a ju , a b v  n a ty c h m ia s t  z a p r z e s ta ł d z ia -

lo w a n ia in c y d e n tu  w  d r o d z e  b e z p o -

o d m o w n ie .

W a łk i n a  W s e h o d t ie  n ie  u s ta ja
M o s k w a . P A T . W e d łu g  o tr z y m a ­

n y c h  tu  w ia d o m o ś c i .  J a p o n ja  s k o n c e n ­
t r o w a ła  w  S z a n g h a ju  4 0  o k r ę tó w  w o ­
je n n y c h ,  w  te j  l ic z b ie  k i lk a  w ię k s z y c h  
k r ą ż o w n ik ó w  i k o n tr to r p e d o w c ó w ’ .

M o s k w a . P A T . D o  S z a n g h a ju  p r z y  
b y ła  z N a n k in u w o js k o w a  e s k a d r a  

c h iń s k a  w  s i le  2 0  s a m o lo tó w . E s k a d r a  k o n s u la t g e n e r a ln y . C a ły  s k ła d  k o n -

m a  w s p ó łd z ia ła ć  z  1 9 - tą a r m ją  k a n -  
to ń s k ą , b r o n ią c ą  S z a n g h a ju .

M o s k w a . P A T . W  k i lk u  m ia s ta c h  
p o ło ż o n y c h  w z d łu ż  r z e k i J a n g - T s e  z a ­
p r o w a d z o n o  s ta n  w o je n n y .

M o s k w a . P A T . K o n s u la t ja p o ń s k i  
w  N a n k in ie  p r z e m ia n o w a n y  z o s ta ł n a

K ą c ik  r a d io w y
PONIEDZIAŁEK, 15. 2. 1952.

1 1 ,4 5 C o d z ie n n y  p r z e g lą d  P r a s y  P o ls k ie j .  
1 2 ,1 0  P ły ty  g r a m o f o n o w e . 1 4 ,4 5  P ły ty  g r a m o ­
f o n o w e . 1 5 ,2 5 O d c z y t z  c y k lu  d la  n a u c z y c ie ­
l i „ J a k  u c z y m y  d z iś m ło d z ie ż " . 1 5 ,4 5 G ie łd a  
p ie n ię ż n a , o r a z  K o m . C e n tr . B iu r . H y d r , d la  
ż e g lu g i i r y b a k ó w . 1 5 ,2 0  P ły ty  g r a m o f o n o w e .  
1 7 ,1 0 „ Z  z a k u l is p o k o ju  b r z e s k ie g o " . 1 7 ,5 5  
M u z y k a  le k k a  i ta n e c z n a  z  k a w ia r n i  „ G a s tr o ­
n o m ia " . 1 9 ,1 5  B ie ż ą c e w ia d o m o ś c i r o ln ic z e -  
1 9 ,5 0  W ia d o m o ś c i s p o r to w re . 1 9 ,5 5 P ły ty  g r a ­
m o f o n o w e . 1 9 ,4 5  P r a s o w y  D z ie n n ik  R a d jo w y .  
2 0 ,0 0  F e l je to n  m u z y c z p y . 2 0 ,1 5  O p e r e tk a  w  5 -  
a k ta c h  R o b e r ta  S to lz a : „ S e n  o  R iv ie r z e " . 2 2 ,1 5  
F e l je to n  p . t . „ O c z y , u s z y  i p o d n ie b ie n ie  P a -

r y ż a . 2 2 ,5 0  D o d a te k  d o  P r a s o w e g o  E te ie iin ik u .  
R a d jo w e g o . 2 2 ,4 0  M u z y k a  ta n e c z n a .

WTOREK 16. 2. 52 r.
1 2 ,1 0  P ły ty  g r a m o f o n o w e . 1 4 ,4 5  P ły ty  g r a ­

m o f o n o w e . 1 5 ,1 5 „ C h w ilk a lo tn ic z a " . 1 5 ,2 5  
„ P r a k ty k i i p r a k ty k a n tk i w  g o s p o d a r s tw a c h  
d o m o w y c h " . 1 5 ,4 5 G ie łd a  p ie n ię ż n a , o r a z  k o ­
m u n . C e n tr . B iu r a  H y d r , d la  ż e g lu g i i r y b a ­
k ó w . 1 5 ,5 0  P r o g r a m  d la  d z ie c i s ta r s z y c h , 1 6 ,4 0  
P ły ty  g r a m o f o n o w e . 1 7 ,1 0  „ W ę z ły  g o r d y js k ie  
i la b i r y n ty " . 1 7 ,5 5  P o p u la r n y  k o n c e r t s y m fo ­
n ic z n y . 1 9 ,1 5 „ K s ią ż k a r o ln ic z a " . 1 9 ,3 0 W ia ­
d o m o ś c i s p o r to w e . 1 9 ,5 5 P ły ty  g r a m o f o n o w e ,  
1 9 ,4 5 P r a s o w y  D z ie n n ik  R a d jo w y . 2 0 ,0 0 F e l-  
je to n  p . t . „ W ila m o w itz i N ie tz s c h e " . 2 0 ,1 5  
K o n c e r t ju b i le u s z o w y  F i lh . W a r . ż  o k a z j i 5 0 -  
le c ia  d z ia ła ln o ś c i. 2 2 .4 0  D o d a te k  d o  P r a s o w e ­
g o  D z ie n n ik a  R a d jo w e g o . 2 2 ,5 0 M u z y k a ta ­
n e c z n a .

S ło w a te  w y d o b y ł z e s ie b ie o d e r w a n ie , ja k  r o z w y - ; m a łe m ? . . . P r z y s ła ła  m i g o  S c h r a tto w a , k tó r a ' s o w ic ie  z o -  

d r z o n a  m a łp a . C a łe m  c ia łe m  t r z ą s ł s ię , a  w y d a w a ło  m i ' s ta n ie  w y n a g r o d z o n a  z a  p r a c ę  te j n o c y . U w ia d a m ia  m n ie ,  
s ię , ż e  n a w e t w ło s y  n a je g o  r ę c e b y ły  z je ż o n e . h

J e d n a k o w o ż  n ie z b l iż a ł s ię d o  m n ie  i b y ło  w id o c z - b la s z k ą , z  w y r y ty m  n a z w is k ie m  „ S e m lin " , c o  d o s ta te c z ­

n e , ż e w a lc z y  z e s o b ą , a b y o p a n o w a ć g n ie w .

N ie p r z e s ta łe m  s ta w ia ć m u ś m ia ło c z o ła .

—  T o  d o ty c z y  m o ż e p a ń s k ic h  lu d z i —  o d r z e k łe m

z p o g a r d ą . —  N ie m o ż e je d n a k o w o ż z r o b ić n a m n ie d y k to w a ć m i w a r u n k i? T y  g łu p i a n g ie ls k i c h ło p ie . . .  

n a jm n ie js z e g o  w r a ż e n ia . J e s te m  o b y w a te le m  a m e r y k a ń - I p o c z ą ł lż y ć  m n ie  o d n o w a .

s k im .  —  T y  o s z u ś c ie , ty  n ę d z n ik u , k tó r e g o , g d y  s k in ę  m a -

B y ł te r a z  s p o k o jn ie s z y . T y lk o  o c z y  b ły s k a ły  g n ie - ' ły m  p a lc e m , m o g ę  p o s ła ć  p o d  m u r . T y  p s ie  b e z w s ty d n y . . .

| —  O  ta k , d o s ta n ie s z , n a  c o ś z a s łu ż y ł, k a p i ta n ie  D e -

r z e k ł g ło s e m  s m o n d e  O a k e w o o d e . . . M u s z ę  je d n a k  o tr z y m a ć  o d  p a n a

‘ w p ie rw  te n  d o k u m e n t .

—  D a j g o  tu  —  i r z u c i ł s ię n a  m n ie ja k  z w ie rz  z

W . W I L I A M .

Szpieg Wilhelma II.
Przełożył z angielskiego D. Krolikoivski.

3 1 )  ( C ią g  d a ls z y .)

P o  ty c h  s ło w a c h g w a ł to w n ie p o d n ió s ł s ię z f o te lu  

i je g o  p o s ta ć  w y r o s ła o lb r z y m io  k u  g ó r z e .

—  W a r u n k i —  z a w y ł g ło s e m  n ie lu d z k im . —  W a ­

r u n k i? P a m ię ta j , ż e ja d a ję ty lk o  r o z k a z y . W a r u n k ó w  

n ie  p r z y jm u ję  o d  n ik o g o . D a r e m n ie  t r a c im y  c z a s . P ó jd ź  

p a n , tu  m a s z p ie n ią d z e , d a w a j p a p ie r . . .
Z r o b i łe m  g ło w ą  r u c h  p r z e c z ą c y . P a n o w a f .m i n a d  s o ­

b ą  z u p e łn ie , c h o c ia ż  m ia łe m  p e w n o ś ć , ż e  z b l iż a  s :ę  k r y - !

t r a k a lo ry f e re m , a b y  m ie ć  

w  te j c h w ili , ż e  p ły ta  d a je  s ię p o r u s z a ć ,  

z a u w a ż y łe m ,. . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . _  ,

r e m .
—  C lu b f o o t s ta ł p r z e d e  m n ą  i c a ły  d r ż a ł z  g n ie w u .

—  P o s łu c h a j —  r z e k ł g ło s e m  o c h r y p ły m  —  d a ję  p a ­

n u  o s ta tn ią  s p o s o b n o ś ć . A le  r o z w a ż d o b r z e  k a ż d e  m o je  

s ło w o . C z y  p a n  w ie s z , c o  s ię  s ta ło  z  c z ło w ie k ie m , k tó r y  

u k r a d ł d o k u m e n t? A n g lic y g o s c h w y c i l i i r o z s tr z e la li  

w  n a s tę p s tw ie  te g o , c o  z n a le z io n o  w  je g o  d o m u  p o d c z a s  

r e w iz ji . A  w ie s z  p a n , c o  s ię  s ta ło  z  ty m , k tó r y  b y ł n a ­

s z y m  ta je m n y m  p o w ie rn ik ie m  i z a g r a ł z  n a m i r o lę  f a ł ­

s z y w ą  r o z c ię c ie m  d o k u m e n tu ?  A n g lic y  g o  ta k ż e  r o z s t r z e ­

la l i n a  p o d s ta w ie  l i s tó w ,  k tó r e  o tr z y m a ł p u b l ic z n ą  p o c z ­

tą . A  k to  —  m y ś lis z  p a n  —  o b l ic z y ł s ię  z e  S c h u l te m  i k to  

z o w y m  d r u g im  p a n e m ?

M ó w ił , w p a d a ją c  w  p a s ję :

d ła ? . . . T o  b y łe m  ja , G r u n d t , k a le k a . B y ł n im  C lu b fo o t , p a s z p o r tu , d o  p a s z p o r tu  p a ń s k ie g o , k tó r y ta k  c h y tr z e g d y ż  n ie  b y łb y m  w y s z e d ł b e z  z a m k n ię c ia  d r z w i w io d ą -  

k tó r y  u m ia ł w s z y s tk o  p r z e w id z ie ć , a  u c z y n i ł to , a ż e - s p a l i łe ś , z a p a m ię ta ła s o b ie  n a z w is k o , n a  k tó r e  p a s z p o r t c y c “ d o je g o p o k o ju n a z a s u w k ę , a b y g o w  p o k o ju  

b y  d a ć  p r z y k ła d  o d s t r a s z a ją c y  ty s ią c o m . I p a n a , ty  p s ie , w y s ta w io n o . T e g o  n ie  z a u w a ż y łe ś ? . . . M a m  p a n u  je s z c z e z a m k n ą ć .

Z f l is tc tg . . . ,  '  I p o w ie d z ie ć ,  c o  z a w ie r a  te le g r a m ,  ja k i  p r z e d  c h w ilą  o tr z y - 1  \^ ( C ią g  d a ls z y  n a s tą p i . ) '

ż e c ia ło , k tó r e  z n a le z io n o , m ia ło  n a s z y i ła ń c u s z e k z  

n ie  w y k a z u je  je g o  to ż s a m o ś ć .

—  I te g o  p a n  n ie  z a u w a ż y łe ś ?

—  I p a n  c h c e s z z e m n ą  u k ła d a ć  s ię ? I p a n  c h c e s z

I p o c z ą ł lż y ć  m n ie  o d n o w a .

—  T y  o s z u ś c ie , ty  n ę d z n ik u , k tó r e g o , g d y  s k in ę  m a -

—  O  ta k , d o s ta n ie s z , n a  c o ś z a s łu ż y ł, k a p i ta n ie  D e ­w e m .

—  O b y w a te le m  a m e r y k a ń s k im  

d r w ią c y m , a p o te m  z a s y c z a ł :

u z .u v n i iv v u v v ia x .  w y i iv a v  b ła ź n ie , z a ś le p io n y , n ę d z n y  b ła ź n ie ! C z y  s o -
z y s r ^ ln i r u ją ^  c e ń - 1 b ie  w y o b ra ż a s z , ż e  z  p o tę ż n y c h  N ie m ie c  m o ż e s z  ż a r to - d ż u n g l i . Ż y ły  m u  k r w ią  n a b ie g ły  n a  c z o le /n o z d r z a  ja k

■ • *  • ja k ą ś p o d p o r ę . Z a u w a ż y łe m  w a ć ? G r a łe m  z  to b ą  k o m e d ję , ty  p a r s z y w y  p s ie  a n g ie l - u  z w ie r z a  p o c z ę ły  s ię  r o z s z e r z a ć , u s ta  o tw ie r a ł i z a m y -

M e c h a n ic z n ie s k h  P a tr z y łe m  n a  c ie b ie , ja k  s ię w iłe ś i k r ę c i łe ś , g d y  c i k a ł . W y c ią g n ą ł k u  m n ie  s w e d łu g ie  r a m io n a  i je g o  o l-  
ż e f e ż a ła n Y e p re y tw ie r d z o n a  n a d  r a d ja to - g łu p i N ie m ie c  o p o w ia d a ł b a jk ę  i c z ę s to w a ł w in e m  i c y - b r z y m ie i g r u b e p a lc e  s ię g a ły  m i g a r d ła .

i g a r a m i . J e s te s te r a z  w  m o je j m o c y , ty  n ę d z n y  p s ie  a n - B y łe m  ju ż  p r z y g o to w a n y .

g ie ls k i . R o z u m ie s z ? T e r a z  p r z y z y w a j s w o je  o k r ę ty  i c a - G d y  s ię n a m n ie  r z u c i ł i g d y m  p o s ły s z a ł s tu k a n ie  

łą f lo tę , a b y  c ię o c a l i ły . . .  : p o  p o d ło d z e  je g o  d r e w n ia n e j n o g i , u ją łe m  p ły tę  m a r m u -

; 1 —  P o s łu c h a j m n ie  —  m ó w ił d a le j —  b ę d ę  s z c z e r y ™ w ą *  u n io s łe m  w  g ó r ę i c a łą s i lą u d e r z y łe m  N ie m c a

d o  k o ń c a . M ia łe m  p a n a  w  p o d e jr z e n iu  ju ż  w ó w c z a s , g d y  w  g ło w ę .
m i te le f o n o w a li , ż e ś u c ie k ł z h o te lu ; c h c ia łe m  a to l i  | S k u r c z y ł s ię i z  g ło w y  p o c z ę ła m u  k r e w  s ą c z y ć  n a  

m ie ć p e w n o ś ć . J u ż w  te j c h w il i , g d y ś p a n  w s z e d ł d o p a r k ie t . . . N a  c h w ilę z a s ta n o w iłe m  s ię  c o  c z y n ie , p o te m  

p o k o ju , m o g łe m  ty lk o d o tk n ą ć d z w o n k a i k a z a ć c ię w y d o b y łe m  s z y b k o  z  je g o  k ie s z e n i e tu i s re b rn e  z  d o k u -  

o d w ie ź ć d o  S z p a n d a w y , g d z ie u p r z ą ta ją s ię s z y b k o z m e n te m  i s z y b k o  w y s z e d łe m  z  p o k o ju .

ta k im i o b r z y d l iw y m i p s a m i . T a  k o m e d ja  w s z a k ż e  m n ie  ' P o k o je , k tó r e  n a m  p r z y d z ie lo n o , b y ły  ta k  z e s o b ą  

b a w iła . Z  p r z y je m n o ś c ią  p a tr z a łe m , ja k  p a n  A n g l ik  g r a ł z łą c z o n e , ż e n ie  t r z e b a  b y ło , c h c ą c  w n ijs c d o  d r u g ie g o ,  

z e  m n ą  r o lę  w y w ia d o w c y , z e  m n ą  m is tr z e m  w  ty m  f a - , w y c h o d z ić  n a  k o r y ta r z .

I c h u . C z y  n ie  w ie s z , ż e  s ta r a  S c h ra t to w a  ż y ła  d łu g ie  la - S c h m a lz  ta k  u c z y n i ł , w y c h o d z ą c  z  n a s z e g o  p o k o ju  

x r x v v T n ,  | t a  w  L o n d y n ie  ja k o  p r o s ty tu tk a  i ż e  u m ie  p o  a n g ie ls k u . P f z e z  k ą p ie ln ię  d o  s w o je g o . W  s w e m  c i iw i lo w e m  p o .d -

—  J a k  p a n  s o b ie  w y o b r a ż a , k to  n a s ta w i ł n a  n ic h  s i - K ie d y  n a c h w ilę p o z w o l i łe ś je j p a n  z a j rz e ć d o  o w e g o n ie c e n iu  z a p o m n ia łe m  w  z u p e łn o ś c i o ty m  r o z k ła d z ie .

B y łe m  ju ż  p r z y g o to w a n y .

G d y  s ię n a m n ie  r z u c i ł i g d y m  p o s ły s z a ł s tu k a n ie  

’ J e m  p ły tę  m a r m u -
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fa S k o rk a z Ja w o rz n ik a . T e n , n ie n a m y ś la ­
ją c s ię w ie le , w y ją ł re w o lw e r i s trz e lił S k a le  
p ro s to w  tw a rz . * K u la p rz e b iła m u p o lic z e k  
i u tk w iła  w  sz y i. S k o rk a  p o c iąg n ię to  d o  o d ­
p o w ie d z ia ln o śc i z a u s iło w a n ie  z a b ó js tw a S k a ­
ły , w o b e c je d n a k  o k o lic z n o śc i, w  ja k ic h  S k a ­
ła o m a l n ie p o s tra d a ł ż y c ia . S ą d O k rę g o w y  
w  S o sn o w c u , p rz e d k tó ry m  S k o re k o d p o w ia ­
d a ł, sk a za ł g o  je d y n ie z a le k k o m y ś ln e u ż y c ie  
b ro n i n a 7 d n i a re sz tu .

—  W i l n o . (Z a jśc ie n a g ra n ic y ) . D o  d z ie n ­
n ik ó w  w ile ń sk ic h d o n o sz ą z p o g ra n ic z a so ­
w ie c k ie g o o z a jśc iu , ja k ie w y d a rz y ło s ię n a  
g ra n ic y k o ło m ie jsc o w o śc i M ic h n iew ic z e w  
n o c y  z d n ia 8 -g o  n a  9 . b m . N a te re n R z e c z y ­
p o sp o lite j u s iło w a ła p rz e d o s ta ć s ię g ru p a lu ­
d z i. je d n a k ż e s tra ż so w ie c k a z a u w a ż y ła u -  
c ie cz k ę i d o u c ie k a ją c y c h d a ła k ilk a n a śc ie  
s trz a łó w  z k a ra b in u  m a sz y n o w e g o o ra z rz u ­
c iła k ilk a g ra n a tó w  rę c z n y c h .^ W  c z a s ie te j  
s trz e la n in y  z g in ę ło d w ó c h w ło śc ia n o ra z s tu ­
d e n t u n iw e rsy te tu m iń sk ie g o , B a z y li P o p o w ’ , 
la t 2 5 . D ru g i s tu d e n t M ic h a ł G ry n c o w * w Tra z  
z 5 w ło śc ia n a m i p rz e d o s ta ł s ię n a te re n  

p o lsk i.
—  W iln o . (Z am a rz ł.) N a sz o sie , p ro w a ­

d z ą c e j z W iln a  d o  M e jsz a g o ły , w ło śc ia n ie  z a ­
u w a ż y li s to jąc e n a u b o c z u san ie , w  k tó ry c h  
le ż a ł ja k iś m ę ż c z y zn a . U sta lo n o , ż e je s t to  
Ja n C z a p liń sk i, m ie sz k a n iec W iln a , k tó ry w  
d ro d z e z la su z a c h o ro w a ł i p o n ió sł śm ie rć  
w sk u te k z a m a rz n ię c ia . r .

—  N o w o g r ó d e k .  (P o k ąsa n i p rz e z w śc ie k łe ­
g o w ilk a) . O n e g d a j d o s ta rc z o n o d o sz p ita la  
w N o w o g ró d k u A le k sa n d ra M a z u ra z e w si 
N o w o sa d v i p e w n e g o c h ło p c a z e w si Z a p o -  
le , k tó rz y z o s ta li p o k ą sa n i p rz e z w śc ie k łe g o  
w ilk a . O k a z a ło s ię , ż e w ilk u k a z a ł s ię w e  
w si Z a p o le , g d z ie p o k ą sa ł c h ło p c a i k ilk a  
p só w , n a s tę p n ie p o b ie g ł w  k ie ru n k u w si N o -  
w o sad y i p o k ą sa ł M a zu ra . N a p a d n ię ty p rz y  
p o m o c e c ó rk i, w ilk a z a b ił s ie k ie rą .

_ _ W a r s z a w a . (W y w ia d o w c a m a g istra c k i 
u k ra d ł... 6 0 g r.) D o m iesz k a n ia Jó z e fy S z a ­
fra ń sk ie j, d o z o rc z y n i d o m u N o w o lip ie 2 0 , 
z g ło s ił s ię F e lik s R ą c z e k , w y w ia d o w c a w y d z . 
f in a n so w e g o m a g is tra tu m . s t. W a rsz a w y , w  
sp ra w ie  u rz ę d o w e j. P rz y b y ły  p o le c ił S z a frań ­
sk ie j, k tó ra b y ła sa m a w  m ie sz k a n iu , p rz y ­
n ie ść k sią ż k ę m e ld u n k o w ą o d rz ą d c y . D o ­
z o rcz y n i w y sz ła . R . sp o s trz e g łsz y n a k o m o ­
d z ie le ż ąc ą ’ to re b k ę , o tw o rz y ł ją i w y ją w sz y  
z n ie j z a w a rto ść 6 0 g ro sz y , sc h o w a ł d o k ie ­
sz e n i. W  tv m  m o m e n c ie p ró g p o k o ju p rz e ­
s tą p iła S z a fra ń sk a , k tó ra z a u w a ż y ła te n  
„ ru c h “ . W y w ia d o w c a n a w id o k d o z o rc zy n i,  
o d rz u c ił w o re c z ek , n a s tę p n ie je d n a k sz y b k o  
w y ją ł sk ra d z io n e 6 0 g ro sz y i c h c ia ł z w ró c ić  
k o b ie c ie . T a o s ta tn ia p o d n io s ła a la rm . R . z o ­
s ta ł z a trz y m a n y i o d p ro w a d z o n y d o p o lic ji. 
M a ła rz e c z —  6 0 g ro szy  —  a le ...

—  W a r s z a w a .  (P o ta je m n y d o m  g ry ) . W ła ­
d z e p o lic y jn e p o d łu ż sz y c z a s trw a jąc e j o b ­
se rw ac ji,  ’ w k ro c z y ły d o p o ta je m n e g o d o m u  
g ry . k tó ry  m ie śc ił s ię w  lo k a lu  n ie jak . A b ra -  
m a M a jn era p rz y u l. M a rsz a łk o w sk ie j N r.1 3 8  
W  w y n ik u re w iz ji, k tó ra p o tw ie rd z iła is t­
n ie n ie d o m u  d o m u  g ry , w y le g ity m o w a n o  k il­
k u n a s tu p rz y b y w a jąy c h  ta m  g ra c zy , sk o n fi­
sk o w a n e k ilk a ty s ię c y z ło ty c h , a w ła śc ic ie la  
lo k a lu a re sz to w a n o .

—  Ł u k ó w . (T rzę s ie n ie z ie m i? ) W  g m in ie  
W o jc ie sz k ó w , p o w . Ł u k ó w , u s ły sz a n o  w  n o c y  
o g o d z . 2 4 ,3 0 n ie z w y k ły h u k . Je d n o c z e śn ie  
o d c z u to ta k s iln y w strz ą s, iż n ie k tó rz y m ie ­
sz k a ń c y p rz e b u d z ili s ię . P o d o b n y w strz ą s  
p o w tó rz y ł s ię o g o d z . 7 -e j ra n o . M iesz k a ń c y  
te j w si A le k sa n d e r G o ła sz e w sk i z g ło s ił w  p o ­
lic ji, ż e g d y  w y sz e d ł p o ty m  w y p a d k u p rz e d  
d o m . z a u w a ż y ł ’ w  p o b liż u d łu g ą sz c z e lin ę w  
z ie m i.

—  L w ó w . (Z m y ś lo n y  n a p a d ) W d n iu  w c z o ­
ra jszy m  s tu d e n t p ra sk ieg o U n iw e rsy te tu I-  
z ra e l H a e c k e r . k tó ry z a m e ld o w a ł p o lic ji, ż e  
b a n d y c i o b ra b o w a li g o w  p o c ią g u , o b e c n ie  
w  c z a s ie p rz e słu c h iw a n ia  p rz e z p o lic ję , p rz y ­
z n a ł s ię d o  te g o , ż e  z m y ś lił c a łą  h is to r ję , g d y ż  
p rz y p u szc z a ł, ż e k ie d y  ro d z ic e je g o  d o w ie d z ą  
s ię , iż  p a d l o n  o fia rą  ra b u n k u , d a d z ą m u  p ie ­
n ią d z e  n a  k o sz ta  p o d ró ż y . P o lic ja  sp isa ła  p ro ­
to k ó ł, p o c z e m  H a e c k e ra z w o ln io n o , z w a ru n ­
k ie m , ż e b ę d z ie o d p o w ia d a ł p rz e d są d e m  z a  
w p ro w a d z e n ie w ła d z w  b łą d .

—  L w ó w r . (O fia ry m ro z u ). W sk u te k s il­
n e g o  m ro z u lic z b a o d m ro ż e ń u sz u , n o sa a n a ­
w e t k o la n  u k o b ie t w z ro s ła  d o  6 0 w y p a d k ó w * . 
O fia rą o d m ro ż e ń p a d a p rz e w a ż n ie m ło d z ie ż  
sz k o ln a . M ró z d o c h o d z ił d z iś ra n o n a p e ry -  
fe r ja ch  m ia sta d o  2 5 ° a  w  ś ró d m ie śc iu  d o  2 0 ° .

—  L u b l i n . (B a n d y c i n a p a d li n a d o m ). W  
g o d z in a c h  w ie c z o ro w y ch d o  m ie sz k a n ia n a u ­
c z y c ie la S ły sz ą P io tra w * e w si K ru p y p o w . 
lu b a rto w sk ie g o , w ta rg n ę ło 4 b a n d y tó w , k tó ­
rz y p o sk rę p o w a n iu d o m o w n ik ó w , d o k o n a li 
ra b u n k u  b ro n i o ra z  w a rto śc io w y ch  p rz e d m io ­
tó w 7 : p o lic ja z o rg a n iz o w a ła p o śc ig z a b a n d y ­
ta m i.

—  L u b l i n ,  (P o śc ig  z a b a n d y tam i) . —  
N a łą k ac h w si K ro b o n u sz w  p o w ie c ie  
c h e łm sk im  z o s ta ł z a m o rd o w a n y k ilk u  
s trz -a łam i re w o lw e ro w e m i m iesz k an ie c  
te jż e w si K a z im ie rz P -e n k a la . P o lic ja  
p ro w a d z i p o śc ig  z a m o rd erc a m i.

—  B r z e ś ć  n .  B u g i e m . (O lb rz y m ia k ra ­
d z ie ż ) . D o m iesz k a n ia A rty sz u k a  w e  w si C h o -  
c u n y p o w . Ł u n in ie c k ie g o , z a k ra d ł s ię z ło ­
d z ie j. A rty sz u k p o w ró c ił n ie d a w n o z A m e ­
ry k i i p rz e c h o w y w a ł w m ie sz k a n iu 1 0 .0 0 0  
d o la ró w  w  b a n k n o ta c h 1 0 0 -d o la ro w y c h o ra z  
b iż u te r ję , o g ó ln e j w a rto śc i 1 6 0 .0 0 0 z ł. W szy ­
s tk o  s ta ło s ię łu p e m  z ło d z ie ja .

—  K r a k ó w . (M ą ż z a b ił ż o n ę ) . O n e g d a j  
w  n o c y  w  p o w d e c ie W a d o w ic k im  n a d ro d ze  w  
M a rcy p o rę b ie , z n a le z io n o 2 2 -le tn ią A n to n in ę  
M e re s , n a  g ło w ie k tó re j w id n ia ły  ra n y , z a d a ­
n e n o ż e m  i tę p e m  n a rz ę d z ie m . P o p rz e w ie ­
z ie n iu  d o  d o m u ra n n a z m a rła , n ie o d z y sk a w ­
sz y p rz y to m n o śc i. D o c h o d z e n ie u s ta liło , ż e  
m o rd e rs tw a d o k o n a ł m ą ż M e rc so w e j F ra n c i­
sz e k z p o w o d u z a ta rg u n a tle m a ją tk o w y m .  
Z a z b ie g ły m  sp ra w c y  m o rd e rs tw a z a rz ą d z o n o  

p o ś c i g .

Z całej Polski
—  T o r u ń . (P rz y c h w y c e n ie b a n d y ty ) . A -  

re sz to w a n y z o s ta ł w b m o ło d z in a c h , p o w ia t 
lip n ic k i, 2 1 -le tn i P a łu b ic k i, p rz y w ó d c a sz a j­
k i. k tó ra w  u b . ty g o d n iu d o k o n a ła n a p a d u  
n a a m b u lan s p o c z to w y w  le s ie p o d K o śc ie ­
rz y n ą . N a a m b u la n s ó w  d o k o n a n o n a p a d u , 
g d y ż sp o d z ie w a n o s ię , ż e w ie z ie o n rz ą d o w e  
p ie n ią d z e n a w y p ła tę p e n sy j u rz ę d n ic z y c h .  
N a p a s tn ic y , s tw ie rd z iw sz y , iż a m b u lan s ty c h  
p ie n ięd z y  n ie w ie z ie , n ic z n ie g o  n ie z a b ra li.

—  C h o j n i c e , ( tra g ic zn a  śm ie rć  7 -le tn ieg o  
c h ło p c a ) . O n e g d a j ra n o  z n a le z io n o  w  m ie jsc o ­
w o śc i W o jsk , w p o w . c h o jn ic k im , z w ło k i 7 -  
ie tn ie g o c h ło p c a . —  O k a z a ło s ię , ż e śm ie rć  
c h lo c a  n a s tą p iła w sk u te k  s iln e g o  m ro z u . N ik t 
je d n a k n ie m ó g ł z w ło k ro z p o zn a ć . D o p ie ro  
w sz c z ę te d o c h o d z e n ia w y k a z a ły , ż e je s t je s t 
to o b y w a te l n ie m ie c k i, 7 - le tn i ja n K o jk a , 
p o c h o d z ą c y z m ie jsc o w o śc i R e k ó w , p o w ia tu  
n y to w sk ie g o  (N ie m c y ). Z w ło k i c h ło p c a  p rz e ­
c h o w a n o u ro ln ik a G a w in a w W o jsk u a ż d o  
ro z s trz y g n ię c ia są d o w e g o . Ja k s tw ie rd z o n o , 
tra g ic zn ie z m arły p rz e k ro cz y ł n ie le g a ln ie  
g ra n ic ę  P o lsk i i tu tu ła ł s ię . S p o w o d o w ał o n  
w  m ie jsc u sw e g o z a m ie sz k an ia p o ż a r i w o -  
b a w ie p rz e d k a rą  ro d z ic ó w ' z b ie g ł d o P o lsk i. 
P o n ie w a ż n ie z n a la z ł sc h ro n ie n ia p o d d a ­
c h e m , c h ło p ie c u k ry ł s ię z a s to d o łą i tu m  
sp o tk a ła  g o  śm ie rć  p rz e z z m a rz n ię c ie , p rz e b y ł  
b o w ie m  z a s to d o łą c a łą n o c . B y t o n b a rd z o  
b ie d n ie u b ra n y . N ie m ia ł n a w e t trz e w ik ó w  
i c h o d z ił b o so .

—  L i s i e  J a m y .  (Ś m ie rte ln e w y p a d k i  
o d ry ) . W  n a sz e j w io sc e w y b u c h ła z a ra ­
z a  o d ry , p o w o d u ją c 6  w y p a d k ó w  śm ie r­
te ln y c h . W ro d z in ie m a łe g o ro ln ik a  
C h o szc z a u m a rło a ż c z w o ro d z ie c i, a  
p ią te d z ie c k o  le ż y  c ię ż ik o c h o re . Z  te g o  
p o w o d u z o s ta ły p rz e d s ię w z ię te w sz e l­
k ie ś ro d k i d e z y n fe k c y jn e . S z k o ła p o w ­
sz e c h n a z o s ta ła z a m k n ię ta ,

—  B y d g o s z c z .  (P ie śń b e z s łó w ). N a  
ła w ie o sk a rż o n y ch  p rz ed  są d e m  o k rę g o ­
w y m  w  B y d g o szc z y z a s iad ła 3 7 -le tn ia  
ro b o tn ic a Ja n in a K o ste c k a  z P o z n a n ia ,  
o sk a rż o n a o p o d rz u c e n ie d z ie ck a 4 -ty -  
g o d n io w eg o , k tó re  w  lis to p a d z ie 1 9 3 0  r . 
ro z ło ż y ła  n a  p ro g u  p rz y tu łk u  d la d z ie c i 
św . F lo rja n a . P o d są d n a tłu m a c zy ła s ę  
ja sn o , sz c z e rz e i k ró tk o . M ą ż ją p o rz u ­
c ił, p o z o s ta w ia ją c n a ła sc e lo su . B ę d ąc  
sa m a  b e z  p ra c y , a te m sa m e m  n ie  m o g ą c  
o d z ia ć , a n i te ż z a p ew n ić c ie p łe g o k ą ta  
sw em u  n ie m o w lęc iu , b y ła  z m u szo n a z a -  
k o ła ta ć d o d rz w i ż łó b k a . N ie o d d a ła  
d z ie c k a o so b iśc ie , b o ją c s ię , b y g o n ie  
p rz y ję to . S ą d  p o k ró tk ie j n a ra d z ie w y ­
d a ł w y ro k  u n ie w in n ia jąc y ,

—  G n i e z n o . (Ś m ie rć w  d ro d z e d o  sz k o ły ) . 
W io z ą c y m le k o w o ź n ic a R o ln ia k K a sz a k a z  
B ie la w  w  p o w . g n ie ź n ie ń sk im , z a b ra ł n a w ó z  
k ilk o ro  d z ie c i. W  d ro d z e k o n ie w y stra sz y ły  
s ię p rz e je ż d ż a ją c e g o sam o c h o d u i p o n io s ły . 
1 2 -le tn ia  c ó rk a  ro ln ik a  Ja s trz ą b sk ie g o  z  C z e c h  
z e sk o c z y ła z w o z u w p ro s t p o d  sa m o c h ó d  i z o ­
s ta ła p rz e je c h a n a . D z iec k o p o n io s ło śm ie rć  
n a m ie jsc u .

—  P o z n a ń . (P o d k o łam i p o c ią g u ). 
W c z o ra j w iec z o rem , n a  to rz e  p o d  G a ra -  
sz e w e m , p o d  K rz e s in a m i, w  p o b liż u  P o ­
z n a n ia , p o c ią g o so b o w y , z d ą ż a ją c y w  
k ie ru n k u P o z n a n ia , n a je c h a ł n a 1 8 -le t- 
n ią Ja n in ę S ta ch o w sk ą z G a ra sze w a .  
K o ła  p o c ą ig u  o b c ię ły  n ie sz c z ęś liw e j n o ­
g i p o w y ż e j k o la n . —  O fia ra w y p a d k u , 
p rz e w ie z io n a d o sz p ita la , z m a rła .

—  P o z n a ń .  (S p ry tn y  o sz u s t) N a d w o rc u w  
P o z n an iu a re sz to w a n o re e m ig ra n ta z B e lg ji 
S trzy ż y ń sk ie g o , k tó ry w p o c ią g u P a ry ż —  
B e rlin — P o z n a ń sp rz e d a ł re e m ig ra n to w i z  
F ra n c ji H a jd u k o w i b e z w arto śc io w y b a n k n o t  
1 0 0 -m a rk o w y p rz e d w o je n n y , ja k o 1 0 0 d o la ­
ró w . P o a re sz to w a n iu o sz u s ta , p o sz k o d o w a n y  
o d e b ra ł sw o je p ie n ią d z e ,

—  P o z n a ń .  (A fe ra a se k u ra c y jn a ) . P o z n a ń ­
sk ie o d d z ia ły k ilk u to w a rz y stw  u b e z p ie c z e ­
n io w y c h o ra z w ła d z e p o lic y jn e w p a d ły n a  
tro p śm ia łe g o o b m y ś lo n e g o i p rz e p ro w a d z o ­
n e g o o sz u stw a . M ia n o w ic ie A lfo n s G ó rz y ń sk i 
e m e ry to w a n y p o ru c z n ik z Ż a b ik o w a n a m ó ­
w ił 3 0 le tn ie g o a g ro n o m a . M a rja n a S z e lą ą g o -  
w ic z a . a b y p rz e d sta w ił s ię ja k o d z ie n n ik a rz  
M a rja n R u n n e r i a b y n a je g o n a z w isk o u -  
b e z p ie c z y ł s ię w  k ilk u to w a rz y s tw a c h  n a p o ­
w a ż n ą su m ę. P o n ie w a ż S z e lą g o w ic z b y ł c z ło ­
w ie k ie m  s iln y m  i z d ro w y m , p rz e p ro w a d z e n ie  
fo rm a ln o śc i u b e zp ie cz e n io w y c h  n ie p rz e d s ta ­
w ia ło ż a d n y c h tru d n o śc i i k ilk a p o lis u b e z ­
p ie c z e n io w y c h  d o s ta ło  s ię  w  rę c e  G ó rz y ń sk ie ­
g o i w p ó ln ik ó w . D n ia 1 1 g ru d n ia 1 9 3 1 ro k u  
z m a rł n a g le w  P o z n a n iu M a rja n R u n n e r n a  
g ru ź lic ę . K ie d y d o to w a rz y s tw a a se k u ra c y j­
n e g o z g ło szo n o p o lisę n a n a z w isk o R u n n e ra ,  
p rz e p ro w a d z o n o  ś le d z tw o , w  w y n ik u  k tó re g o  
w ła d z e p o lic y jn e a re sz to w a ły G ó rz y ń sk ieg o  
S z e lą g o w d c z a z ż o n ą i n ie ja k ą W e rn e ró w n ę  
p o d  z a rz u te m  o sz u s tw a . S tw ie rd z o n o  lio w ie m , 
ż e R u n n e r b y ł o d d a w n a c h o ry n a g ru ź lic ę  
i p rz e d k o m is ją le k a rsk ą to w a rzy s tw a a se ­
k u ra c y jn e g o s ta w a ł n ie R u n n e r, a S z e lą g o ­
w ic z .

—  K a t o w i c e . (F a ta ln e sk u tk i le k k o m y śl­
n e j z a b a w y ). M iec z y sła w  S k a ła i Ja n D o ­
m a g a ła , p a s tu sz k o w ie o w ie c , z a b a w ia li s ię  
p o d  la sem  k o ło  w si H u c isk a w  p o w . Z a w ie rc -  
k im  w  te n sp o só b , ż e w y sk a k iw a li n a d ro g ę  
p o d la se m  d o p rz e je ż d ż a ją c y c h fu rm a n e k i 
u d a w a li b a n d y tó w . W  p e w n e j c h w ili w y sk o ­
c z y ł S k a ła i z a c z e p ił p rz e jeż d ż a ją ce g o Jó z e ­

—  R a d o m .  (T ra g ic z n y w y p a d e k ). Z W ą ­
c h o c k a d o n o sz ą o tra g ic z n y m  w y p a d k u , ja k i 
s ię z d a rz y ł z 7 -le tn im  sy n k ie m  g a jo w re g o Jó -  
fa M u sia ły , k tó ry b a w ią c s ię re w ’o h v e re m . 
sp o w o d o w a ł w y strz a ł. K u la u g o d z iła c h ło p ­
c a w 7 sz c z ęk ę , p o w o d u ją c śm ie rć n a m ie jsc u .

N A  Ś L I S K I E J  D R O D Z E  Ż Y C I A  W Y ­

K O L E I Ł  S I Ę .

C z ę s t o c h o w a ,  —  W  je d n e j z w ię k ­
sz y c h a p tek c z ę s to c h o w sk ic h  p ra c o w a ł 
o d  d łu ż sz e g o  c z a su  ju ż 1 9 -le tn i p ra k ty ­
k a n t, Jó z e t Z y g m u n to w icz ,

P e w n eg ó w ie c zo ru w  k in ie m ło d y  
c z ło w ie k  z o b a c z y ł ła d n ą , a c z  n ie co  s ta r­
sz ą n ie w ia stę , k tó ra  z ro b iła n a c h ło p cu  
ta k  s iln e w raż e n ie , iż p o s ta n o w ił ją z a  
w sz e lk ą  c e n ę  p o z n a ć . P rz y p a d e k : p o s łu ­
ż y ł m u —  je d e n z je g o k o le g ó w , o b e c ­
n y c h  n a o w y m  se a n s ie , p rz e d s ta w ił g o .

O d tą d Z y g m u n to w icz z a n ie d b a ł s ię  
w  p ra c y , p o c z ą ł s ię sp ó ź n ia ć ra n k ie m ,  
w ie cz o re m  z a ś s ta ra ł s ię ja k n a jp rę d z e j  
u la tn ia ć , w re sz c ie w ła śc ic ie l a p te k i, K o -  
z e rsk i, w y m ó w ił m ie jsc e p ra k ty k a n to ­
w i, o św ia d c z a ją c je d n o cz e śn ie , iż p o  ja ­
k im ś c z a s ie p rz y jm ie g o , je ż e li m ło d z ie ­
n ie c z e rw ie w szy s tk ie n ie o d p o w ie d n ie  
d la ń z n a jo m o śc i.

T y m cz a sem  n o c ą Z y g m u n to w ic z ro ­
z b ił sz y b ę w  a p te c e i , w k ra d łsz y  s ię d o  
w n ę trz a , z ra b o w ał z sz u fla d y  3 0  z ło ty c h . 
N a d ru g i d z ie ń  p o lic ja ś le d c z a u ję ła Z y ­
g m u n to w ic z a , c o d o k tó re g o  u jaw n io n o  
je d n o c ze śn ie w  a p te c e , iż p o p e łn ia ł o n  
s ta le d ro b n e  n a d u ż y c ia , w  su m ie w y n o ­
sz ą c e j p o w a żn ie jsz ą k w o tę .

Z ro z p a c z o n y  Z y g m u n to w icz p o w y j­
śc iu z u rz ę d u  ś le d c z eg o  w y ją ł z k iesz e ­
n i z a w in ię ty  w  p a p ie r a rsze n ik i z a ż y ł 
g o , o św ia d cz a ją c  sw em u  z n a jo m e m u , iż  
s ię o tru ł.

K o leg a je d n a k n ie w z ią ł n a se r jo  
s łó w  c h ło p c a , te m b a rd z ie j, iż Z y g m u n ­
to w ic z  sz e d ł sp o k o jn ie  d a le j. D o p ie ro  p o  
u p ły w ie k ilk u n a s tu m in u t m ło d z ie n iec  
p a d ł n a  c h o d n ik , w iją c  s ię w  b o le śc iac h .

P rz y w o ła n e p o g o to w ie K a sy C h o ­
ry c h  z a b ra ło Z y g m u n to w ic za d o  sz p ita ­
la , te n  je d n a k  p o  u p ły w ie g o d z in y  z m a rł.

N a  O l i m p j a d z i e  w  L a c e  P l a c i t  j e d y n y m  n i e  
m i e c k i m  r e p r e z e n t a n t e m  s p o r t u  ł y ż w i a r s k i e ­

g o  j e s t  E r n s t  B e i e r .

R E K O R D  P I C I A  P R Z E P Ł A C I Ł  

Ś M I E R C I Ą .

L u b a w a . —  S m u tn ie  z a k o ń c z y ł s ię  
k a rn a w a ł d la  śp . F lo rja n a  G ra d u sz e w  
sk ie g o , k e ln era , k tó ry  n ie g a rd z ił a l­
k o h o le m . O tó ż w e w to re k , 9 b m . p o  
p o łu d n iu  z a ło ż y ł o n  s ię  w  lo k a lu  p . F ., 
ż e  w y p ije  d u sz k ie m  p ó ł litra  c z y s te j. 
N a stę p n ie ły k n ą ł je sz cz e k ie lic h  
„ g o rz k ie j" i sz k la n k ę p iw a . N a b ra w ­

sz y z a ś ro z m a c h u  c h e łp ił s ię , ż e z d o ­
ła je sz c z e ć w ie rć litra c z y ste j p o ł­
k n ą ć . D o k o n a ł te g o , le c z g d y  n a s tę p ­
n ie s ię g n ą ł je sz c z e p o  sz k la n k ę p iw a  
—  n a g le z a s ła b ł. N a ty c h m ia s to w a p o ­
m o c n ie  p o m o g ła . —  P rz ew ie z io n y  d o  
sz p ita la m ie jsc o w e g o G ra d u sz e w sk i  
z m a rł n ie  o d z y sk a w sz y  p rz y to m n o śc i.  
—  N iec h a j śm ie rć  ta  b ę d z ie  p rz e s tro ­
g ą  d la  in n y c h  te g o  ro d z a ju  „ re k o rd z i ­
s tó w " .

T A J E M N I C A  Z N I K N I Ę C I A  O B L U ­

B I E Ń C A .

D e s p o t y c z n y  i  p o m y s ł o w y  p a p a .

G e śe ie ś lu b n i z ja w ili » ię w  d o m u

C z ł o n k o w i e  a n g i e l s k i e j  d e l e g a c j i  n a  k o n f e r e n ­

c j ę  r o z b r o j e n i o w ą  w  G e n e w i ę ,  P o  l e w e j  o d  g ó r y  
l o r d  H a i l s h a m  m i n i s t e r  w o j n y  M r .  T h o m a s  mi­
n i s t e r  d o m i n j ó w  i  k o l o n j i ;  p o  p r a w e j  o d  g ó r y  
s i r  J o n  S i m o n  m i n i s t e r  s p r a w  z a g r a n i c z n y c h ,  
m a r k i z  d e  L o n d o n d e r r y ,  m i n i s t e r  l o t n i c t w a  i  

M r s .  C o r b e t t  A h s y y .

p a n n y  m ło d e j, u ro c z e j Z u z a n n y , b y  ją  
w ra z z n a rz e c z o n y m  o d p ro w a d z ić d e  
k o śc io ła .

W sz y scy  b y li n a  m ie jsc u .

B ra k ło je d y n ie p a n a  m ło d e g o . Ja ­

n a M a sse t, sy n a b o g a te g o w ła śc ic ie la  
d ó b r.

C ó ż to  s ię  m o g ło s ia ć ?

Ja n , c o p ra w d a , m ia ł w  d o m u p o ­
w a ż n e p rz y k ro śc i o d o jc a , k tó ry  n ie  
ż y c z y ł so b ie  ś lu b u  sy n a  z  u b o g ą  d z ie w  
c z y n ą , a le p rz e c ie ż k o c h a ł Z u z a n n ę ,  
w ię c z p e w n o śc ią n ie d o p u śc iłb y d o  
je j k o m p ro m itac ji.

G d y  je d n ak  p ły n ę ły  k w a d ra n se , a  
p a n a m ło d e g o n ie b y ło w id a ć , d w a j 
p rz y ja c ie le u d a li s ię d o  n ie g o  d o  d o ­
m u .

O tw o rz y ł im  d rz w i s ta ry  M a sse t.

N a p y ta n ie , g d z ie sy n , o d p o w ie ­
d z ia ł:

—  N ie w iem ?

—  C z y  n ie m a  g o  w  d o m u ?

-  N ie .

Ju ż p rz y jac ie le m ie li w y jść , g d y  
u s ły sz e li g ło s Ja n a .

P o b ie g li w  k ie ru n k u d rz w i, z z a  
k tó ry ch  g ło s w y c h o d z ił.

—  O tw ó rz c ie ! o tw ó rz c ie ! —  w o ła ł  
Ja n .

M im o p ro te s tó w o jc a , w y łam a li 
d rz w i.

U jrz e li p rz y ja c ie la ... n a g ie g o .

O jc ie c d e sp o ta sp a lił m u u b ra n ie .

Z m a r ł  n a g l e  i n ż y n i e r  J ó z e f  K i e d r o ń  z a s ł a ż o -  
n y  d z i a ł a c z  p a t r i o t y c z n y  n a  Ś l ą s k u  C i e s a y ń -  
s k i m  i  G ó r n y m ,  b y ł y  m i n i s t e r  P r z e m y s ł u  i  
H a n d l u  w  G a b i n e c i e  S t a n i s ł a w a  G r a b s k i e g o  
i  d y r e k t o r  Z j e d n o c z o n y c h  H u t  K r ó l ,  i  L a u r a  
w  K a t o w i c a c h .  —  ś p .  m i n i s t e r  K i e d r o ń  b y ł  
p i e r w s z y m ,  k t ó r y  p o d a ł  m y ś l  b u d o w y  t o f u  

w ę g l o w e g o  z  G ó r n e g o  ś l ą s k a  d o  G d y n i .
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W IĘ C E J O P T Y M IZ M U !
P rzem ów ien ie  O jca  Św . do  kaznodziejów w ielkopostnych , 

cych u góry , naśladow ane jest przez  
szerok ie m asy .

W zbudzone już  zosta ło  uczucie m i­
ło sierdzia. w  obec tego jednak , że sta  
ty styk i w ykazu ją w ciąż znaczne iloś-  , - , -
ci bezrobo tnych w poszczegó lnych że na czele gab inetu stanąć m a m in . 
kra jach , że nędza w ciąż ro śn ie , w iele G roener. W kołach rządow ych po ­

g łosk i te spo tkały się z zap rzecze ­
n iem . —

* M eaux. W  kopaln i w C laye przed  
w  czesny  w ybuch  ładunku  zab ił dw óch  
robo tn ików , trzec i jest bardzo ciężko  
ranny . W szyscy trze j robo tn icy są  
P o lakam i.

(K A P ). O jciec Ś w . przy jm ując w  
dn iu 8 bm . dorocznym  zw  yczajem  ka ­
znodzie jów w ielkopostnych , w ygło ­
sił przy te j okazji d łuższe przem ó ­
w ienie na tem at panu jącego kryzysu  
św ia tow ego .

Z najdu jem y się —  m ów ił O jciec  
św . —  w okresie dw óch konferency j 
m iędzynarodow ych , po k tó rych w ie ­
le spodziew a się św  ia t, co raz bardzie j 
pogrążający  się w pesym izm ie. M am y  
nadzie ję , że O patrzność przy jdzie  
nam z pom ocą i ręka B oska w  esp rze  
i zastąpi rękę ludzką . D zieje w yka- 
zyw ały zaw sze n iem oc ludzką przy  
rządzen iu  sp raw am i św ia ta , albow iem  
sp raw y jego posłuszne są ręce B os­
k ie j a n ie w oli ludzk iej.

K ryzys doby obecnej odczuw  a się  
n ie tv lko w sto sunkach m iędzynaro - 
w ych i po litycznych , odczuw a się go  
rów nież w ew nątrz każdej rodziny . 
K aznodzie je w inn i ośw iecać sum ien ia  
i zw racać  uw  agę , że w  szyscy  jesteśm y  
w ręku B oga, choć o N im zapom ina  
s ię naw et tam . gdzie rozp raw ia się o  
lo sach narodów ".

T o zapom inan ie o B ogu w ’ sferach  
n iężów 7 stanu , k ieru jących po lityką
"narodów , w  sferach  bank ierów , finan -j w ego .
sistów , w ojskow ych i innych , sto ją-j

H ałas przyznał się ...
T ajem nica szk ieletu przy ul. P ółw iejsk iej w  P oznan iu w yśw ietlona ! 

N a kilka dni przed ślubem  zam ordow ał sw ego  szw agra.

P oznań . (P at.) S praw a g łośnego  
m orderstw a przy u l. P ó łw iejsk ie j w * 
P oznan iu k tó rą w ykry to po 8-m iu la ­
tach , zosta ła w yjaśn iona . S prow adzo ­
ny do P oznan ia L eon H ałas (o czem  
p iszem y na innem  m iejscu ) przyznał 
się do zam ordow an ia sw ego szw  ag ra  
Jankow iaka.

JA K H A Ł A SA P R Z Y W IE Z IO N O D O  

P O Z N A N IA ?

D aw no zapow iadane w ydan ie H ała­
sa w ładzom  po lsk im  nastąp iło w ub ie­
g ły czw artek . P odejrzany o m order­
stw o szw agra sw ego śp . Ja-nkow iaka , 
H ałas by ł przez d łuższy czas ze w zglę­
dów  fo rm alnych trzym any na gran icy  
n iem iecko-po lsk ie j i dop iero w  czw ar­
tek nastąp iło przekazan ie go w ładzom  
sądow ym  w  P o lsce . S iln ie sku tego w  
kajdany konw ojow anego dom niem anego  
m ordercę przew ieziono ze Z bąszyn ia do  
P oznania , gdzie oddano go w  ręce w i­
cep rokura to ra p . H rabyka.

P rokura to r H rabyk przystąp ił na ­
tychm iast do badan ia H ałasa, k tó re  
trw ało  przesz ło  20 godzin . B adan ia do ­
m niem anego m ordercy śp . Jankow iaka  
prow adzą na zm ianę: prok . H rabyk , 
i nadkom isarz po lic ji N ow akow sk i. Je ­
dnak posądzony o strasz liw ą zb rodn ię  
przy u l. P ó łw iejsk ie j kategoryczn ie od ­
p iera ł w szystk ie czyn ione m u zarzu ty ,  
tw ierdząc stanow czo , że jest n iew inny .

Jak  doszło do przyznan ia?

P oznań , 14 lu tego . — P o odsta ­
w ien iu H ałasa z dw orca do aresz tów  
po licy jnych  przy  p l. W olności, proku ­
ra to r H rabyk natychm iast przystąp ił  
do badan ia dom niem anego m ordercy .

H ałas z cal$ stanow czością odp ie ­
ra ł zarzuty i tw ierdził kategoryczn ie 
że n ie m a n ic w spó lnego z m orders­
tw em  sw ego szw agra , w obec tego od ­
prow adzono go z pow ro tem do celi 
aresz tanck ie j.

W  ob liczu  szczątków  zam ordow anego.

M trakcie  tych  badań , H alas prze ­
w ieziony  zosta ł kare tką  w ięzienną do  
zak ładu m edycyny sądow ej, gdzie  
znajdu je się znalez iony w p iw n icy  
kościo trup ś. p . Jankow iaka . H ałas, 
gdy  zobaczy ł szczątk i sw ego szw agra , 
z całych sił usiłow ał zachow ać spo ­
kó j, w idoczne jednak by ło , że w idok  

jeszcze uczyn ić trzeba w ysiłków , by  
pom óc po trzebu jącym . D latego też  
dalszym obow iązk iem kaznodzie jów  
jest przypom inać  w iernym  o cierp ie ­
n iach ich b liźn ich i naw oływ ać do  
n iesien ia im  pom ocy.

P onad to słow am i sw em i w inn i 
n ieść pociechę i podnosić na duchu . 
Ś w iat dzisie jszy stw orzył sob ie po ­
gańską w iarę w  to , jakoby p ien iądzie  
by  celem  do k tó rego w in ien zm ierzać  
i jem u w szystko pośw ięcać .

T ym czasem już św . ( 
-W ielk i pow iedzia ł: bogactw a  
w ieka sta ły się jego ko lcam i.

W  końcu ze szczegó lnym  
k iem  podkreślił O jciec Ś w  

G rzegorz  
i czło -

nacis­
k iem  podkreślił O jciec Ś w ., że nauk i 
jak ie w ygłaszać będą kaznodzieje w  
czasach obecnych  oznaczać się w inny  
op tym izm em , k tó ry jest rów noznacz­
ny z nadprzy rodzoną cno tą nadzie i, 
stanow iącą podstaw ę życia ducho-
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kościo trupa zrob ił na n im w strząsa ­
jące  w rażen ie .

H ałas opow iada, w  jak i sposób doko ­

nał zbrodn i.

M niej w  ięcej po up ly  w  ie godziny  
H ałas ośw  iadczył, że chce m ów ić z  
prokura to rem . K iedy uczyn iono m u  
zadość . H ałas w idoczn ie pod w pły ­
w em  psych icznego załam an ia i sk ru ­
chy , przyznał się do  zb rodn i. O pow ie ­
dzia ł on szczegó ły strasz liw ego m or­
derstw a, a następn ie w yłuszczy ł m o ­
tyw y , k tó re sk łon iły go do popełn ie ­
n ia tego czynu .

H ałas zeznał, że w kry tycznym  
czasie , obecna jego żona, a ów czesna  
narzeczona, by ła od trzech m iesięcy  
w  odm iennym  stan ie , a on pozbaw io ­
ny pracy , n ie m iał p ien iędzy  na ślub  
i założen ie ogn iska dom ow ego . W ów ­
czas  pow sta ła u n iego strasz liw  a m yśl 
zam ordow an ia  szw agra , u k tó rego , ja ­
ko  u  gońca bankow ego , w idzia ł często  
zainkasow ane znaczn iejsze sum y  p ie ­
n iężne . P ien iądze te po zrabow an iu  
Jankow iakow d , ukry ł on  w  ustęp ie  re ­
staurac ji przy u l. B ukow sk ie j, narzę ­
dzie zaś m ordu , m łotek , rzucił do  
W arty .

M  dn iu dzisie jszym  w ładze śled ­
cze  w  raz  z H ałasę  m udały  się do  ow ej 
restau rac ji, oraz nad W artę , celem  
zbadan ia szczegó łów , podanych przez  
H ałasa . Z eznan ia H ałasa zosta ły za ­
pro toko łow ane, a H ałas ó w t  pro tokó ł 
podp isa ł. M fen sposób śledztw o by ­
łoby praw ie zakończone i rozp raw a  
odbędzie się praw dopodobn ie w  cią ­
gu najb liższego czasu .

Skróty
* B iałogród . N ocy osta tn ie j na  

w ysp ie H var u stóp pom nika D ubko- 
w icza pod łożono nabó j dynam itow y , 
k tó rego w ybuch zn iszczy ł całkow  ic ie  
pom nik .

* B erlin . N a listę kom ite tu bez ­
party jnego , propagu jącego kandyda ­
tu rę H indenburga , w  p isało  się do tych ­
czas 1 .450 .000 osób .

* B udapeszt. Z in icja tyw y hr. H u- 
nyadego 134 członków " Izby D epu to ­
w anych przesłało do m in istra S praw 7 
Z agran icznych m em orandum  z proś­
bą o in terw en jow an ie rządu h iszpań ­
sk iego w  sp raw ie prześladow an ia re-  
lig ji w  H iszpan ji.

* Słupsk . O  pó łnocy sąd  w  S łupsku  
og łosił w yrok , uznający B auera w in ­
nym  krzyw oprzysięstw a i skazu jący  
go na jeden rok w ięzien ia z zalicze ­
n iem  aresz tu prew ency jnego .

* B erlin . W  zw iązku z w czorajszą  
aud  jencją kanclerza B riin inga u pre ­
zyden ta H indenburga , w  ko łach po li­
tycznych krąży ły pog łosk i, iż kan ­
clerz R zeszy zg łosił sw o ją dym isję i

D E P E SZ E G R A T U L A C Y JN E D O  

O JC A  ŚW .

W arszaw a. (P at.) Z okazji 10-lec ia  
pon ty fika tu O jca Ś w iętego P . P rezy ­
den t R zeczypospo lite j i P . M arsza­
łek  P iłsudsk i w ystosow ali do  O jca  Ś w . 
depesze gra tu lacyjne , na k tó re O j­
ciec Ś w ięty odpow iedzia ł w  słow ach  
serdecznych, przesy ła jąc S w e o jcow ­
sk ie b łogosław ieństw o d la obu D os­
to jn ików  i d la całe j P o lsk i.
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Z G O N  L IT E R A T A  F R A N C U SK IE G O

W  R ennes zm arł C harles L egoffic , 
lite ra t, członek A kadem ji F rancos-
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W Y B Ó R M ISS E U R O P Y .

T utu ł M iss E uropy zdoby ła  
D anja , 18-le tn ia b londynka  
A ase C lausen.
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80 O SÓ B P O N IO ŚŁ O ŚM IE R Ć

P aryż. P A T , Z w yspy L a R eun ion  
donoszą , że podczas cyk lonu pon iosło  
śm ierć 80 osób .

M iss  
panna

D Z IE N N IK U ST A W  R . P . N r. 9.

W arszaw a. (P at.) D zienn ik U staw  
R  .P . N r. 9 z dn ia 11 b . m . zaw iera m . 
in . rozporządzen ie R ady M inistrów  
z dn ia 8 lu tego 1932 r. o uzupełn ien iu  
rozporządzen ia R ady  M inistrów  z dn . 
21 grudn ia 1931 r. w  sp raw ie zakazu  
przyw ozu n iek tó rych tow arów oraz  
rozporządzen ie m in istra S karbu z  
dn ia 16 styczn ia r. b . o ob liczan iu i 
poborze podatku od energ ji elek try ­
cznej i rozporządzen ie  m in istra P racy  
i O piek i S po łecznej w ydane w  poro ­
zum ien iu z m inistrem P rzem ysłu i 
H and lu i m in istrem  R oln ic tw a z dn ia  
20 styczn ia r. b . w sp raw ie zm iany  
siedziby 23 obw odu in spekcji pracy .
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B A N K F IN L A N D JI O B N IŻ A  ST O P Ę  

D Y SK O N T O W Ą .

H elsingfors. (P at.) B ank F in land ji 
obn iży ł stopę dyskon tow ą z dn iem  13  
b . m . z 8 do 7 proc .

Z A P R Z E C Z E N IE W  SP R A W IE  

R Z E K O M E G O P R Z Y SP IE SZ A N IA

E G Z E K U C JI P O D A T K O W Y C H  

W  R O L N IC T W IE .

W arszaw a. (P at.) W  zw ąizku  z za ­
m ieszczoną w dzisie jszym num erze  
„G azety H and low ej" pog łoską, jako ­
by  M inisterstw o S karbu  w ydało jak iś  
poufny  okó ln ik  do  w  ładz skarbow ych , 
zalecając przysp ieszen ie egzekucy j  
podatkow ych w t  R oln ic tw ie , P . A . T . 
upow ażn iona jest do kategorycznego  
stw ierdzen ia, że w iadom ość ta jest 
n iep raw dziw a: żaden tak i okó ln ik  
w ydany n ie by ł.

N atom iast zgodn ie z zapow iedzią  
p . m in istra R oln ic tw a rząd w yniósł w  
dn iu dzisie jszym  do S ejm u pro jek t 
ustaw y o sp łac ie zeleg łośc i podatko -  
w ych . U staw  a ta zaw iera upow ażn ie ­
n ie d la p . m in istra S karbu do odra ­
czan ia i rozk ładan ia na ra ty oraz u-  
m arzan ia w  częśc i lub całośc i zaleg ­
ło śc i w  podatkach  państw  ow ych oraz  
n iek tó rych dan inach kom unalnych ,  
jak rów nież do obn iżan ia i um arza ­
n ia kar za zw łokę, odsetek za odra ­
czan ie i kosztów  egzekucy jnych , po ­
b ieranych od tych zaleg łości.

Z A K A Z  P U SZ C Z A N IA  D O  N IE M IE C  

O B C Y C H  R O B O T N IK Ó W  SE Z O ­

N O W Y C H .

B erlin . P A T . R ada P aństw a R ze ­
szy przy ję ła w czoraj w niosek M inis­
te rstw a P racy , zakazu jący do pusz ­
czan ia  na  te ren N iem iec  w  ciągu roku  
1932 zag ran icznych robo tn ików  sezo ­
now ych . P rzedstaw icie l P om orza  
prusk iego zap ro testow ał przeciw ko  
w nioskow i, żądając dopuszczan ia  dal­
szego kon tyngen tu w liczb ie conaj-  
m niej 30 .000 robo tn ików zag ran icz ­
nych do robó t ziem nych .
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Działdowo
X  D ziałdow o. W  czw artkow ym  nr. 

donosiliśm y  o  nag łym  zgon ie rob . B at- 
dyg i, podczas  pracy  w  lesie m iejsk im . 
P rzep row adzona sekcja zw łok  w yka ­
zała , że śp . B ałdyga się udusił w sku ­
tek zapchan ia  krtan i się i innych na ­
rządów  oddechow ^ych podczas  w ym io ­
tów  an i  a . Jest to bardzo  rzadk i w ypa ­
dek  śm ierc i spow odow any pow yższe-  
m i przyczynam i.

+ Iłow o. (W ykrycie jask in i gry ha ­
zardow ej.) O negdaj po lic ja tu t, w pad ła  
na szajkę graczy , k tó rzy od czasu do  
czasu zb iera li się u S zczepana L ., gdzie  
upraw iali grę hazardow ą. W ykazało się  
nad to , że poza grą hazardow ą upraw ia ­
no rów nież n ierząd . P o lic ji udało się  
naw et u jąć k ilka kob ie t, k tó re trudn i­
ły  się n ierządem ; m , in . n ie jaką S tefanję  
P rym er, k tó ra m iała przy jeżdżać aż z  
M ław y. W edle krążących pog łosek n ie ­
k tó rzy urzędn icy ko l, przeg ryw ali całe  
pensje , narażając te rn sam em  rodziny  
na n iedosta tek a naw et nędzę , gdyż  
przegryw ającym i by li m ężczyźn i prze ­
w ażn ie żonaci.

Lubawa
+ L ubaw a. (K radzież go łęb i.) Z a­

m ieszkałe j przy  u l. B arbary  K onst, A le- 
ksandrow iczow ej od d łuższego czasu  
g inęły go łęb ie z ch lew a. P ow iadom iona  
o tem  po lic ja u ję ła onegdaj am ato ra  
cudzych go łęb i w osob ie B . W aśn iew -  
sk iego , la t 17 . O kazało  się, że W . przy  
pom ocy dobranego sob ie tow . k ilka ­
kro tnie rob ił w ypraw y .

+ N ow em iasto . (U jęcie sp raw cy pu ­
szczan ia fa łszyw ych bankno tów ). Jak  
już n ie jednokro tn ie donosiliśm y , zatrzy ­
m yw ano tam i tu fa łszyw e bankno ty  
20-z ło tow ei n ie m ożna by ło w ykryć  
sp raw cy . W  osta tn im  czasie ukazały  się  
tego rodzaju bankno ty w  pow . lubaw ­
sk im . D nia 10 . bm . udało  się po lic ji tu t. 
u jąć hand larza w  osob ie E ljasza C zar- 
nobrodę z D obrzyn ia , podejrzanego sil­
n ie o puszczan ie w  ob ieg tych bankno ­
tów . W  zw iązku z aresz tow an iem  za ­
ję to k ilkanaście sz tuk fa łszyw ych 20- 
zło tów ek , puszczonych przez C zarno- 
brodę w  ob ieg .

+ N ow em iasto . (P rzyaresztow any 
za b luźn ierstw o). D nia 9 . bm . ro ln ik  
W ojciech W olak, zam . przy u l. 19 S ty ­
czn ia zosta ł przyaresz tow any pod za ­
rzu tem  b luźnierstw a, k tó ry od d łuższe­
go czasu w obec różnych osób b luźn ił  
B ogu obelżyw em i słow am i. W olak po  
przesłuchan iu go przez sędziego zosta ł 
narazie zw oln iony aż do rozp raw y .

+ N ielbork . (P ożar ch lew a). D nia  
10 . bm . pow sta ł pożar w  zabudow aniach  
ro ln ika K , M alinow sk iego w sku tek cze­
go sp łonął dach na ch lew ie . S zkoda  
w ynosi oko ło 800 zł. P ożar pow sta ł 
praw dopodobn ie w sku tek n iedbalstw a  
robo tn icy A nny W rzaskow ej, k tó ra go ­
tow ała w  ch lew ie kartofle d la trzody .

+ Sam pław a. (Z ebran ie Z w . S trze l.)  
D nia 29 . ub . m , przy udzia le 25 człon ­
ków  odby ło się zeb ran ie m iejscow ego  
K oła Z w . S trzeleck iego . Z ebran ie za ­
szczycił sw ą obecnością P ow . K om . P . 
W  ,p , por. C zerw ińsk i z N ow egom iasta. 
P o om ów ien iu sp raw  b ieżących , po łą ­
czonych z organizacją w szczegó lności  
sp raw ę ćw iczeń zim ow ych uchw alono  
u tw orzen ie posterunku alarm ow ego .

SK Ł A D A JC IE O F IA R Y N A R Z E C Z  

L . O . P . P .



S tr . 5
G Ł O S  W Ą B R Z E S K I" N r. 2 0

I s . B is k u p w i B a n d a rs k ie m u  w  h o łd z ie

z a p is a ć m o ż n a „ G Ł O S  

T W Ą  B R Z E S K I “ n a  

m ie s ią c  MARZEC w  k a ż ­

d y m  U rz ę d z ie  P o c z to w y m  

i u p . p . l is to n o s z y .

Golub
—  G o lu b  (P o s ie d z e n ie R a d y  M ie js k ie j) . W  

d n iu 2 S -g o s ty c z n ia b r . o d b y ło  s ię p o s ie d z e ­
n ie R a d v M ie js k ie j . P o s ie d z e n ie z a g a ił n a j-  
- ta rs z y w ie k ie m  ra d n y r p . S t. B a ra n o w s k i o  
s o d z . 1 9 - te j p o c z e m  R a d a M ie js k a p rz y s tą ­
p iła d o  z a ła tw ie n ia z a p o w ie d z ia n e g o p o rz ą d ­
k u  o b ra d  i p o w z ię ła  n a s tę p u ją c e  u c h w a ły .

P rz e d te m  d o ty c h c z a s o w y p . p rz e w o d n ic z ą ­
c e  B a ra n o w s k i z ło ż y ł s p ra w o z d a n ie  z  d z ia ła l­
n o ś c i R a d y M ie js k ie j w ro k u u b ie g ły m  z  
k tó re g o  w y n ik a ło , ż e R a d a M ie js k a w  ro k u  
u b ieg ły m  o d b y ła 1 6 p o s ie d ze ń w k tó re j to  
l ic z b ie b v łv  5 p o s ie d z e ń n a g ły c h .

W y b ó r Z a rz ą d u  R . M . J a k o  k a n d y d a ta n a  

p rz e w o d n ic z ą c e g o  p ro p o n o w a n o  w y łą c z n ie  p .  
S ta n is ła w a  B a ra n o w s k ie g o .

K o n tro lu ją c e m i w y b o ra m i, z a m ia n o w a ł p .  
p rz e w o d n ic z ą c y ra d n y c h p p : K a m iń s k ie g o i 
W in ia rs k ie g o .  ,

R o z d a n o i z e b ra n o 1 0 k a r te k , z k tó ry c h  
o p ie w a ło  6 n a n a z w is k o  p . B a ra n o w s k ie g o , 3  
b v ły  p u s te  z a ś 1 b y ła  n ie w y ra ź n a .

W ię k s z o ś c ią z a te m  6 -c iu  g lo s a m i w y b ra n y  
z o s ta ł p . S ta n is ła w B a ra n o w s k i p o w tó rn ie  
p rz e w o d n ic z ą c y m  R a d y M ie js k ie j n a ro k  
1 9 3 2 , k tó ry  te ż u rz ą d  te n  p rz y ją ł .

J a k o k a n d y d a ta n a z a s tę p c ę p rz e w o d n i­
c z ą c e g o p ro p o n o w a n o  ra d n e g o  p . F ra n c is z k a  
G o lu s a . R o z d a n o i z e b ra n o 1 0 k a r te k , z k tó ­
ry c h  w s z y s tk ie  o p ie w a ły  n a  n a z w is k o  p . F ra ń  
c is z k a G o lu s a . J e d n o g ło ś n ie z a te m  p a n  F ra n ­
c is z e k G o lu s w y b ra n y z o s ta ł z a s tę p c ą p rz e ­
w o d n ic z ą c e g o R a d y M ie js k ie j n a ro k 1 9 3 2 . 
J a k o z a s tę p cę s e k re ta rz a c z y li p ro k u la n ta ,  
p ro p o n o w a n y z o s ta ł s ta rs z y s e k re ta rz p .  
J a n  M ie d z ia n ó w  s k i. R o z d a n o  i z e b ra n o  1 0  k a r ­
te k  z k tó ry c h w s z y s tk ie o p ie w a ły n a n a z w i­
s k o p . M ie d z ia n o w s k ie g o . k tó ry w o b e c te g o  
1 g ło ś n ie w y b ra n y z o s ta ł z a s tę p c ą p ro to k o ­
la n ta  R a d y  M ie js k ie j.

U c h w a le n ie z m ia n y ta ry fy o p ła t z a u ż y ­
w a n ie  u rz ą d z e ń  rz e ź n i m ie js k ie j . R a d a M ie j­
s k a 1 0 g ło s a m i u c h w a la  u c h y lić  u c h w a łę R a ­
d v M ie js k ie j z d n ia 2 5 m a rc a 1 9 3 1 r . p k t. 6  
i u s ta lić  ta ry  fę o p ła t d la  tu te js z e j rz e ź n i m ie j  
s k ie j w b rz m ie n iu z a łą c z o n y m  d o n in ie js z e ­
g o p ro to k u łu ja k o o s o b n y  z a łą c z n ik .

W  d a ls z y m  c ią g u  R . M ie js k a je d n o g ło ś n ie  
u c h w a la re g u la m in o u rz ą d z e n iu m ie js c a d o ,  
s p rz e d a ż y m ię s a m n ie j w a rto ś c io w eg o .

S p raw a b e z ro b o c ia :
A a d  s p ra w ą  p o m o c y  b e z ro b o tn y m  w y w ią z a ła  
s ię o b s z e rn ie js z a d y s k u s ja w k tó re j u d z ia ł  
b ra li p a n o w ie : B a ra n o w s k i W o ro c h , K a m iń -  
s k i„  R ie s e n fe ld , J a s ie n ie c k i. W iliń s k i. S u c h o m -  
s k i. i J a n o w s k i.
W  d a ls z y m  c ią g u ra d n y  p . K a m iń s k i s ta w ił  
w n io s e k  o  p o d w  y ż s z e n ie  p o d a tk u  w id o w is k o -  
w e g o  o ra z p o d w  y ż s z e n ie o p ła t z a ś w ia tło e -  
le k try c zn e  i to  n a  p rz e c ią g  3  m ie s ię c y .

N a d a lsz y w n io s e k  p rz e w o d n ic z , p . B a ra ­
n o w s k ie g o  R . M ie js k a  je d n o g ło ś n ie  u c h w  a liła  
w y b ra ć  z ło n a R a d y  M ie js k ie j , K o m is ję s k ła ­
d a ją c ą s ię z p a n ó w ra d n y c h W o ro c h a , K a ­
m iń s k ie g o  i W iliń s k ie g o , k tó ra w p o ro z u m ie ­
n iu z M a g is tra te m  u s ta lić m a ź ró d ła d o c h o ­
d u , n a  a k c ję  p o m o c y  b e z ro b o tn y m  i w ' n a jb li­
ż s z y  m  c z a s ie m a p rz e d ło ż y ć  R a d z ie  M ie js k ie j 
k o n k re tn e d a n e . W o ln e w n io s k i: R a d n y p . 
W ■ . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . .

s tą p ić z e c h c ia ł d o  n a p ra w ie n ia ś c ie ż k i m ie j-  
s k ie j p ro w a d z ą c e j d o  d w o rc a . P a n  ra d n y  W i-i  
l iń s k i s ta w ia w n io s e k  a b y  M a g is tra t z e c h c ia łj  
u rz ą d z ić d a ć d o g o d n ie js z y d o s tę p d o  p o m p v j  
ts p a rk u  m ie js k im . P a n  ra d n y  W o ro c h  s ta w  i ł  | 
w  n io s e k o u z u p e łn ie n ie d rz e w e k o z d a b ia ją - ' 
c y c h R y n e k o ra z u lic ę Z a m k o w a .

Kowalewo
, ^ o w a le w o . (W a ln e z e b ra n ie Z w ią z k u  

S trz e le c k ie g o ) . W  ś ro d ę , d n ia 1 1 lu te g o o d b y ło  
s ię w  s a li p . Z ie lk o w e j w a ln e z e b ra n ie tu te js z e ­
g o Z w ią z k u S trz e le c k ie g o . Z e b ra n ie z a g a ił w  
z a s tę p s tw ie  p re ze s a  p . G ie rs z e w s k i, p o c z e m  n a -  
s Ą p d  w y b ó r m a rs z a łk a  z e b ra n ia , k tó ry m  je d n o -  
’ J U K 6  • 0 ° ra° ° P ' G ie rs z e w s k ie g o . N a s tę p n ie  
o d b y ł s ię  w y b ó r z a rz ą d u , k tó ry  p rz e d s taw ia s ię  
n a s  ę p u ją c o . p re z e s p . G ie rsz e w s k i, w ic e p re z e s  
S T ? ? -2 P - T K iic h le r -1 s e k re ta rz  p . S z c z u k o w s k i, 
z X n ik  ? ' I^ n a Jto w s k i - k o m e n d a n t p , O d y m ała , 

to w v y .^ ™ e a ^ a n ^ a P - S k a ja , re fe re n t o ś w ia -
Z lo łk o w s k i. Z a z n a c z y ć n a le ż y , ź e d o -  

ry m  b v ł° n 'V y P re .^ e s Z w ią z k u  S trz e le c k ie g o , k tó  
u r2 d b  Ib * C 2 e  n ik c  S ? d u  P ’ L e w ic k i - z ło ź y ł s w ó j 

• ’ £ d y z  p rz e c h o d z i n a a d w o k a tu rę i w v n ro -  
z e  K '™ * 1™ ? - P ° d o k o n a n y m " 1 ,° .

o m a S n fz ę m ó w ił p re z e s p . G ie rs z e w sk i,  
Z a z n n r o r l»a n iz a c ję p ra c y  w  p rz y s z ły m  ro k u . 
le c k im Z a P .rz j ło m , ż e p ra c a w  Z w ią z k u S trz e - 
w s p ó łp rT c y 1 k y ć  .o p a rta  n a k a rn o ś c i i w s p ó ln e j 
is tn ie ć n il’n ^ J 2 L e z k ra p o s c i o rg an iz a c ja ta  
z a d a n ie i id ^ l t  N a^ P m e .o m o w ił o b s z e rn ie  
s z e w  z a d a łe m  Ś tL k ’ N ? > » a ™ e i.

s o b ie n ie m  w o js k o w i T l  1’™ “  t p rz y sP ° -  
w a ć p rz y s z łe z a S ?  a^v.p"«olo-

c y c h  d o k ła d n e z ro z u m ia n i P° “ a |’ -  
" o ś c i o b ro n y g ra n ^ Z ,';  ““ " y y  

n a p a d a m i n ie p o w o ła n y ^“t * • l s .k '.c S° pr zc <l 
le m  o rd a -n ;,,/. ; ; „ • ■ , lo  J e s t je d y n y m  c e -  
rz v  ź le n rń n fn rm • a k  ^ ^ e  s ą d z ą n ie k tó -

- Z le p o in fo rm o w a n i, ż e S trz e le c z a jm u je s ię

Wąbrzeźno, d n ia 1 5 lu te g o 1 9 3 2  r*  

M IE J S C O W E

—  T o w a rz y s k i m e c z h o k e y o w y ro ­
z e g ra n y z o s ta ł w c z o ra j p o p o łu d n iu  
m ię d z y G im n a z ja ln y m K lu b e m „ V a m -  
b re s ia " a tu te jsz ą  „ P o m o rz a n k ą " .
M e c z  w y g ra ł G . K . S . w  s to su n k u  3 :0 . ( - )

—  K o m u n ik a t. W  ro k u  1 9 3 2  je s t d la  
p u b lic z n o ś c i U rz ą d  M ia r i W a g  w  T o ru ­
n iu , u l, M ic k ie w ic z a  n r . 6 1 , o tw a r ty  w e  

b . r . o d  g o d z in y  8 -m e j d o  g o d z in y  1 2 - te j .
S ta ro s ta  P o w ia to w y : (— ) S u c h e c k i,

—  Z e b ra n ie  T o w a rz y s tw a  L u d o w e g o  
o d b y ło  s ię w c z o ra j p o  p o łu d n iu  w  s a lc e  
w ik a r jó w k i p o d  p rz e w o d n ic tw e m  p re z e ­
s a  p , K . C a n d r  a . P o  p rz e c z y ta n iu  p ro to ­
k ó łu z o s ta tn ie g o  z e b ra n ia , o m a w ia n o  
s p ra w y  o d z n a k d la c z ło n k ó w , p o c z e m  
p . C z e rw iń sk i A n to n i w y g ło s ił re fe ra t o  
te s ta m e n c ie M e stw in a I I , k tó ry d ro g ą  
te s ta m e n tu  p rz e k a z a ł P o m o rz e P o ls c e .

—  M a łż e ń s tw a  w  P o ls c e  w e d łu g  w y ­
z n a ń , N a o g ó ln ą l ic z b ę 5 3 .9 6 2 m a ł­
ż e ń s tw , z a w a r ty c h  n a  te re n ie  c a łe j P o l­
s k i w  c ią g u  trz e c ie g o  k w a rta łu  ro k u  u -  
b ie g łe g o , 3 7 .7 2 2 m a łż e ń s tw  z a w a r ły  o -  
s o b y  w y z n a n ia rz y m s k o  - k a to lic k ie g o ,  
5 ,2 9 3  o s o b y  w y z n a n ia g re c k o - k a to lic ­
k ie g o , 4 .6 8 2 m a łż e ń s tw  z a w a r li p ra w o ­
s ła w n i, 4 ,3 9 0  o s o b y  w y z n a n ia  m o jż e s z o - 
w e g o , 1 .6 0 2 e w a n g e lic y , w re sz c ie 2 7 3  
m a łż e ń s tw  z a w a r ły o s o b y in n y c h w y ­
z n a ń .

N a jw ię k s z ą s to su n k o w o l ic z b ę m a ł­
ż e ń s tw  z a w a rły o s o b y w y z n a n ia rz y m ­
s k o k a to lic k ie g o i e w a n g e lic k ie g o ; n a  
ty s ią c m ie s z k a ń c ó w ty c h w y z n a ń z a ­
w a rto 7 ,6 m a łż e ń s tw . N a ty s ią c m ie s z ­
k a ń c ó w  w y z n a n ia  g re c k o  - k a to lic k ie g o  
z a w a rto 6 ,3 m a łż e ń s tw , w y z n a n ia m o j-  
ź e s z o w e g o  5 ,9  m a łż e ń s tw , w re s z c ie  n a j­
m n ie js z ą s to su n k o w o l ic z b ę 4 ,8 m a ł­
ż e ń s tw  n a ty s ią c  m ie s z k a ń c ó w  z a w a r ły  
o s o b y  w y z n a n ia p ra w o s ła w n e g o .

W o ro c h  s ta w ia w n io s e k a b y  M a g is tra t p rz y -  t t t t ' j o  i w t t t
S ta n ie y e e h e in ł d n n a n ra w ip n ia k ie łk i m in i- w t° ^ l 1 C Z W H rtk l o d  1 . H I. d o 3 1 . V III .

'm ia ł m o ż n o ś ć s ły sz e ć o s o b iś c ie k a z a n ia  
J u b ila ta . P re le g e n t d a ls z e m  p rz e m ó w ie ­
n ie m z o b ra z o w a ł h e ro ic z n e w y c z y n y  
B is k u p a - s ta rc a  p o d c z a s  w a lk  z z a b o r ­
c a m i o ra z  s z la c h e tn y  J e g o  g e s t p rz y  z a ­
k ła d a n iu  s k a rb u  p o ls k ie g o , k tó re m u  o -  
f ia ro w a ł s w e in s y g n ia  b is k u p ie .

P o o d ś p ie w a n iu p rz e z „ L u tn ię " ;  
„ S z ta n d a ry  n a K re m lu " u c h w a lo n o  w y ­
s ła ć  d e p e s z ę h o łd o w n ic z ą d o  k s . b is k u ­
p a  B a n d u rs k ie g o . T e k s t re z o lu c ji p rz y ­
ję to

tw ie rd z ą c , iż  n ie o n  a le ja k iś o s o b n ik  z  
G ru d z ią d z a  d o k o n a ł k ra d z ie ż y . ' W  te j 
s p ra w ie  S ą d  z a rz ą d z ił o d ro c z e n ie  a ż d o  
c z a s u  p rz y b y c ia  ś w ia d k ó w .

A lb re c h t J ó z e f , ro b o tn ik  le ś n y  z W .  
P u łk o w a , s ta n ą ł p rz e d  S ą d e m  z a  to , ż e  
w  g ru d n iu  3 0 r . s fa łs z o w a ł d o k u m e n t  
p o c h o d z e n ia  k o n ia  p rz y  z m ia n ie  d a ty  u -  
ro d z e n ia  k o n ia . Ś w ia d e k  Ś w ią te k  z M o -  
k re g o la s u , z e z n a je , ż e o d o s k a rż o n e g o  
k o n ia n ie k u p o w a ł, a n i n ie w y m ie n ia ł , 
a  o d  s y n a o s k a rż o n e g o . S ą d  w o b e c  te ­
g o  u w o ln ił o s k a rż o n e g o A lb re c h ta o d  
w in y  i k a ry  n a k ła d a ją c  k o s z ty  p o s tę p o ­
w a n ia n a  S k a rb  P a ń s tw a .

Z  k o le i z a s ia d ły  n a  ła w ie o s k . H e n ­
ry k a  D o b ro g o s k a z W ą b rz e ź n a , u l. D o l­
n a 9 , B u rs k a E u g e n ja  z W ą b rz e ź n a , —  
W ie rz b ic k a  M a rta z W ą b rz e ź n a o ra z  
D o b ro g o s k a A le k sa n d ra z W ą b rz e ź n a  
z a to , ż e  n a s z k o d ę  p . Ś w ie rc z y ń s k ie g o  
s k ra d ły  p ie rśc io n k i i k o lc z y k i. N a  w n io ­
s e k p , p ro k u ra to ra p rz y d z ie lo n o m a ło ­
le tn ie j i D o b ro g o s k ie j o b ro ń c ę  z u rz ę d u ,  
m e c . p . B a lc e rsk ie g o . R o z p ra w a o d b y ­
ła  s ię n a  w n io s e k p . p ro k u ra to ra  p rz y  
d rz w ia c h  z a m k n ię ty c h .

S ą d s k a z a ł D o b ro g o s k ą H e n ry k ę  n a  
n a g a n ę ; B u rs k ą n a ty d z ie ń  w ię z ie n ia z  
z a w ie s z e n ie m  n a  3  la ta , W ie rz b ic k ą  M . 
n a n a g a n ę , D o b ro g o s k ą A l.  'u w o ln io n o .

M o d rz y ń s k i D a m a z y , k a rc z m a rz w  
S re b rn ik a c h , n ie k a ra n y , o s k a rż o n y  o  
s fa łs z o w a n ie ś w ia d e c tw a to ż sa m o śc i 
k o n ia . P o  z b a d a n iu ś w ia d k ó w , S ą d u -  
n ie w in n ił M o d rz y ń s k ie g o , n a k ła d a ją c  
k o s z ty  p o s tę p o w a n ia  n a  S k a rb  P a ń s tw a .

N a s tę p n ie z a s ia d ł n a ła w ie  o s k a rż o ­
n y c h  N o w a k o w s k i W ł. z M y ś liw c a ró ­
w n ie ż o s k . o s fa łs z o w a n ie ś w ia d e c tw a  
to ż sa m o śc i k o n ia . S ą d  N o w a k o w s k ie g o  
u n ie w in n ił.

iP o  p rz e rw ie s ą d  ro z p a try w a ł w ię c e j 
s p ra w , k tó re  p o d a m y  w  n a s tę p n y m  n u ­
m e rz e .

Z powiatu
—  O rz e c h o w o . (O ś w ia ta w  w io sc e ) .  

Z a le d w ie u p ły n ą ł ro k , ja k n a s z a w io ­
s k a  o trz y m a ła  n o w e g o  k ie ro w n ik a  s z k o ­
ły , k tó ry  p e łn i z a ra z e m  fu n k c ję o rg a n i­
s ty  p rz y  tu te js z y m  k o ś c ió łk u w ie js k im .  
O d te g o c z a s u  n ie ja k o  n o w e ż y c ie w e ­
s z ło  d o  n a s z e j s z k o ły , d o  k o ś c ió łk a , a le  
i p o z a s z k o łę . D z ia tw a s z k o ln a n ie z a ­
s k le p ia s ię ty lk o w  s w o ic h m u ra c h  
s z k o ln y c h , le c z  s ły c h a ć  i w id a ć  ją  ta k ż e  
n a  z e w n ą trz . R o d z ic e d o s y ć c z ę s to  m a ­
ją o k a z ję p rz e k o n a ć s ię , ż e ta d z ia tw a  
ź y je i d la ż y c ia p ra c u je . U rz ą d z a o n a  
p o d  k ie ro w n ic tw e m  s w y c h  w y c h o w a w ­
c ó w  p o ra n k i, a k a d e m je , to  p rz e d s ta w ie ­
n ia , to  w y c ie c z k i, b ie rz e u d z ia ł w  n a b o ­
ż e ń s tw a c h t . z w . s z k o ln y c h , w  c z a s ie  
k tó ry c h p ra k ty c z n ie z a s to s o w u je w ia ­
d o m o ś c i re lig ijn e  n a b y te  w  s z k o le  i t . p . 

O  t . p . p o c z y n a n ia c h  n ik t u  n a s p o p rz e ­
d n io  n ic  n ie  s ły s z a ł.

iP ó jść d o  n a s z e g o  k o ś c ió łk a , s p ra w ia  
c i d o p ra w d y p rz y je m n o ś ć , b o s ik o ro  
w z n io s ą  d u c h a  tw e g o  s ło w a z ło to u s te g o  
k a z n o d z ie i , to p ie ś ń s ły sz a n a z c h ó ru  

i b ę d z ie n ie ja k o e c h e m  s ły s z a n y c h s łó w  
i b ę d z ie je w tó ro w a ła  w  c z a s ie c a łe g o  
p ra w ie  n a b o ż e ń s tw a . R z a d k o  h a rm o n i­
z u ją ta k  a m b o n a i c h ó r , ja k w  n a s z y m  
m a ły m  k o ś c ió łk u . I s tn ie je tu  ta k ż e k ó ł­
k o  ś p ie w a c k ie  p o d  w e z w a n ie m  „ ś w . C e -  
c y lji" , k tó re w  k a ż d ą w ię k s z ą u ro c z y ­
s to ś ć  u rz ą d z i n a m  z  c h ó ru  ja k ą ś  n ie sp o -  
d z iia n k ę . —  A le  k ó łk o  to  „ d o  ta ń c a  i d o  
ró ż a ń c a " je ż e li m a m  s ię ta k w y ra z ić ,  
ju ż d w u k ro tn ie u rz ą d z a ło  „ w ie c z ó r  p ie ­
ś n i" n a k tó ry c h  to  w iec z o rk a c h  m ie liś ­
m y  o k a z ję p o z n a ć  i p o d z iw ia ć p o tę g ę i 
w d z ię k  p o ls k ie j p ie ś n i lu d o w e j. —  I s t­
n ie je p rz y  tu te js z e j s z k o le „ w ie c z o ro w y  
k u rs o ś w ia ty p o z a s z k o ln e j, k tó ry  l ic z y  
p o n o  o k o ło  4 0  u c z e s tn ik ó w . P ra w ie  p o  
m is trz o w s k u , ż e  s ię  ta k  w y ra ż ę , s łu c h a ­
c z e k u rs u  o d e g ra li p rz e d s ta w ie n ie  a m a ­
to rsk ie p o d ty t. ^ P a łk a M a d e ja " . N a  
s z c z e g ó ln e  w y ró ż n ie n ie z a s łu ż y li M a d e j 
i ru s a łk i, to  te ż  p rz e d s ta w ie n ie  n a  w i­
d z a c h w y w a r ło ta k ie w ra ż e n ie , ż e n ie  
b ra k ło  n a  s a li i p lą c z ą c y c h  i ś m ie ją c y c h  
s ię . C z y s ty  z y s k  z  p rz e d s ta w ie n ia o b ró ­
c o n o  n a  z a k u p k s ią ż e k d la m ie js c o w e j  
b ib ljo te k i s z k o ln e j. M a ło  te g o . I s tn ie ją  
n a  te re n ie  m ie js c o w e j g m in y  ró ż n e  in s ty ­
tu c je s p o łe c z n e , ja k „ K ó łk o  R o ln ic z e " ,  
„ K a sa S te fc z y k a " , „ O c h . S tra ż P o ż a r ­
n a " , „ Z w . S trz e le c k i" , ^ L o k a ln e K o ło

i Z g o d n ie z z a p o w ie d z ią , o d b y ł s ię  
> w c z o ra j u ro c z y s ty o b c h ó d k u c z c i k s .

k s . b is k u p a B a n d u rs k ie g o  z o k a z ji 2 5 -  
'■ le c ia  ś w ię c e ń  b is k u p ic h .

P rz e d p o łu d n ie m , o g o d z in ie 1 0 ,3 0  w  
k o ś c ie le  p a ra f ia ln y m  o d p ra w io n a  z o s ta -  

• ła  p rz e z k s . M ó w iń s k ie g o  M s z a ś w . n a  
in te n c ję  J u b ila ta .

W ie c z o re m , o g o d z . 8 -m e j w  s a li p , 
1 K lim k a , o d b y ła  s ię p rz y  l ic z n y m  u d z ia ­

le p u b lic z n o ś c i a k a d e m ja . S c e n ę , g d z ie  
u s ta w io n o  p o r tre t J u b ila ta , u d e k o ro w a ł  
b a rd z o  g u s to w n ie  p . J a n  K a m iń s k i.

A k a d e m ja ro z p o c z ę ła s ię w y stę p e m  
z e s p o łu  o rk ie s try  g im n a z ja ln e j, k tó ry  o -  
d e g ra ł u d a tn ie 2 u tw o ry , p o c z e m  „ L u ­
tn ia "  o d ś p ie w a ła  p o d  b a tu tą  p . e m . in s p . 
R e is k e g o  „ J u b ila te " i „ G a u d ę m a te r" .

N a s tę p n ie u c z e n ic a s z k o ły  w y d z ia ­
ło w e j K w ia tk o w sk a  w y g ło s iła  w ie rsz o -  
k o lic z n o ś c io w y . P o d a ls z y m  w y s tę p ie  
o rk ie s try  g im n a z ja ln e j, u c z e ń  V III k la s y  
g im n a z ju m  L ip s k i w y g ło s ił je d n o  z p ło ­
m ie n n y c h k a z a ń k s . b is k u p a B a n d u r ­
s k ie g o  w y g ło s z o n e p rz e z  J u b ila ta 1 6 -g o  
ro k u .

Ż y c ie k s . B is k u p a , p e łn e p o ś w ię c e ń  
b o h a te rsk ic h  d la  P o lsk i, p rz e d s ta w ił z e ­
b ra n y m p . T o m a s z e k , n a d le śn ic z y z  

IK o n s ta n c je w a , k tó ry ja k o le g jo n is ta , b rz e ż n o  k s . b is k u p a  B a n d u rs k ie g o . ( - )

o k la s k a m i,

R E Z O L U C J A ;

E k s c e le n c ja K s ią d z  B is k u p

B a n d u rs k i —  W iln o .

C z c ig o d n e m u  J u b ila to w i, n ie s tru ­
d z o n e m u  k rz e w ic ie lo w i m iło ś c i O j­
c z y z n y i b liź n ie g o , to w a rz y s z o w i l i­
c z n y c h  tru d ó w  w o je n n y c h  o  w o ln o ś ć  
P o lsk i, z e b ra n i n a  a k a d e m ji u c z c z e ­
n ia  2 5 - le c ia ś w ię c e ń  b is k u p ic h , o b y ­
w a te le  p o w ia tu  w ą b rz e s k ie g o  n a  P o ­
m o rz u , z a s y ła ją w te j u ro c z y s te j  
c h w ili w y ra z y h o łd u i z a s łu ż o n e j  
c z c i.

N a z a k o ń c z e n ie a k a d e m ji o rk ie s tra  
o d e g ra ła u tw ó r N a m y s ło w s k ie g o  , ,S w ir , 
s w ir“ .

W  te n s p o s ó b u c z c iło m ia s to  W ą -

p o lity k ą . P o lity k ą S trz e lc a je s t-  p o lity k a p ra c y  
n a d  p rz y g o to w a n ie m  o b ro n y  c a ło ś c i g ra n ic  p a ń ­
s tw a . A le n ie s te ty  d u ż o  je s t je s z c z e lu d z i u  n a s , 
k tó rz y  n ie m o g ą te g o  z ro z u m ie ć i w  c z ło n k a c h  
S trz e lc a w id z ą b a n d y tó w  i w y rz u tk ó w  s p o łe ­
c z e ń s tw a . C i lu d z ie z w y k le n ie w id z ą b e lk i w  
w ła s n e m  o k u . P re z e s z a z n a c z a , ż e z a rz ą d d o ­
ło ż y  w s z e lk ic h  s ta ra ń  w  n o w y m  ro k u , a b y  k o ło  
ro z w ija ło  s ię p o m y ś ln ie , k s z ta łc ą c z a ra z e m  d u ­
c h a i c h a ra k te r p rzy s z łe g o o b y w a te la p o ls k ie ­
g o , ś w ia d o m e g o  s w y c h  o b o w ią z k ó w  w o b ec  b liź ­
n ic h i p a ń s tw a . Z c z a s e m  z n ik n ą u p rz ed z e n ia  
s p o łe c z e ń s tw a , k tó re p rz e k o n a s ię , ż e z ty c h  
z n ie n a w id z o n y c h S trz e lc ó w w y ra s ta ją lu d z ie  
d z ie ln i, n ie m a ją c y  n ic w s p ó ln e g o  z „ b a n d y ty z ­
m e m " . P re z e s z a k o ń c z y ł p rz e m ó w ie n ie a p e le m  
d o z e b ra n y c h , a b y n o w y ro k ro z p o c z ą ć p o d  
z n a k ie m w y tę ż o n e j p ra c y d la d o b ra p a ń s tw a .  
P rze m ó w ien ie  p re ze s a  p rz y ję li z e b ra n i u z n a n ie m  
p o c z e m  z a ła tw io n o je s z c z e k ilk a s p ra w  b ie ż ą ­
c y c h , z w ią z a n y c h z o rg a n iz a c ją k o ła . P o w y ­
c z e rp a n iu p o rz ąd k u d z ie n n e g o , z a m k n ą ł p rz e ­
w o d n ic z ą c y  z e b ra n ie , w y z n a c z a ją c te rm in  p rz y ­
s z łe g o m ies ię c z n e g o  z e b ra n ia n a d z ie ń 1 2  m a r-

~Jrirjf|MMnrjuwwMiMir t c t i— nrniriwnnuj...- .-mmii

—  J e s z c z e ta n ie  ty g o d n ie  f -y  „ B A Z A R 6 ’ —  
S ti C h w ia łk o w s k ie g o . K to s ie je s z c z e n ie  
p rz e k o n a ł o w ie lk im  w y b o rz e , i ta n ic h  c e ­
n a c h . n ie c h a j to u c z y n i, p ó k i c z a s , n ie c h a j 
z w ie d z i w ie lk i te n  g m a c h , a  n a p e w n o  ż a ło w a ć  
n ie  b ę d z ie p rz y  z a k u p a c h  to w a ró w  z ta n ie g o  
ty g o d n ia . W y k o rz y s ta ć trz e b a p rz y  d z is ie j­
s z y c h  c ię ż k ic h  c z a s a c h  k a ż d ą  o k o lic z n o ś ć  ta k  
i tu n a d a rz a s ię o k o lic z n o ś ć ta n ie g o  z a k u p u .

Z a in te re s o w a n y m  ro d z ic o m  z w ra c a ­
m y u w a g ę n a o d e z w ę O p ie k i S z k o ln e j  
p rz y  tu t . G im n a z ju m  H u m ., u m ie s z c z o ­
n ą  w  d z ia le  o g ło sz e n io w y m .

N O T A T K I  R E P O R T E R A .

—  F a łsz y w e 2 0 -z ło tó w k i n a te re n ie  
W ą b rz e ź n a . W  o s ta tn ic h  d n ia c h  n a te ­
re n ie n a s z e g o  m ia s ta z a trz y m a n o k ilk a  
s z tu k  fa lsy f ik a tó w  b a n k n o tó w  2 0 -z ło to -  
w y c h . K a ż d y  w in ie n  z w a ż a ć  n a  p ie n ią ­
d z e , b o m o ż e p o n ie ś ć c z a s e m  o g ro m n ą  
s tra tę , (a )

—  P o s z u k iw a c z e s k a rb ó w . P o m ie ­
ś c ie  ro z c h o d z i s ię  w ia d o m o ś ć , ż e  w  g ro ­
n ie p e w n y c h o b y w a te li o m a w ia n a je s t  
s p ra w a  p o s z u k iw a n ia d ro g o c e n n y c h  p a ­
m ią te k  z a k o p a n y c h  w  z ie m i w  ró ż n y c h  
c z ę śc ia c h  n a s z e g o p o w ia tu . P o s z u k iw a ­
n ia  te  n ie  m a ją  m ie ć  je d y n ie  c h a ra k te ru  
z d o b y c ia s k a rb ó w , a le m a ją ró w n ie ż  
s łu ż y ć c e lo m  a rc h e o lo g ic z n y m . P ra c e  
m a ją ro z p o c z ą ć s ię n ie b a w e m , je d n a k  
n ik t z  s z e rs z e g o  o g ó łu  n ie  w ie , g d z ie , (a )

—  R o z p ra w y S ą d u O k rę g o w e g o  w  
T o ru n iu n a s e s ji w y ja z d o w e j w  W ą ­
b rz e ź n ie . D n ia 1 3 b m , o d b y ły  s ię ro z ­
p ra w y  S ą d u  O k rę g o w e g o  w  T o ru n iu  n a  
s e s ji w y ja z d o w e j w  W ą b rz e ź n ie , p o d  
p rz e w o d n ic tw e m  s ę d z ie g o S ą d u O k rę ­
g o w e g o  p . N a w ro c k ie g o . O s k a rż a ł w ic e ­
p ro k u ra to r Z e m b rz u s k i.

N a ła w ie o s k a rż o n y c h  z a s ie d li trz e j  
m ło d z i w ła m y w a c z e : K a m iń s k i J a n z  
W ą b rz e ź n a , F lo rk ie w ic z T e o f il z B y d ­
g o s z c z y  n ie  k a ra n y  i F a lk o w sk i J a n  k il-  
k ro tn ie  k a ra n y  z a  k ra d z ie ż o s k a rż e n i o  
to , ż e  w  n o c y  n a  2 7  g ru d n ia  3 1  r . w ła m a ­
l i s ię  d o  m ie s z k a n ia  p . R . M u e lle ra , k tó ­
re m u  s k ra d li ró ż n e rz e c z y g a rd e ro b ę i 
b ie liz n ę .

O s k a rż e n i F lo rk ie w ic z , K a m iń s k i i 
F a lk o w s k i p rz y z n a li s ię d o w in y . P ro ­
k u ra to r , m im o , ż e o s k a rż e n i p rz y z n a li  
s ię d o w in y w n o s i o s u ro w e u k a ra n ie  
w in n y c h .

S ą d s k a z a ł F lo rk ie w ic z a n a 6 m ie ś , 
w ię z ie n ia , K a m iń s k ie g o  n a  6  m ie ś , z z a ­
w ie s z e n ie m  n a  3  la ta , a  F a lk o w sk ie g o  
n a  1 ro k , K a m iń s k ie g o  S ą d  z w o ln ił n a ­
ty c h m ia s t a  F lo rk ie w ic z a  i F a lk o w s k ie ­
g o p o z o s ta w io n o  w  a re s z c ie . K a m iń s k i  
z e w z g lę d u  n a  in n e s p ra w k i p o z o s ta n ie  
w  a re sz c ie .

G e fe ld  J ó z e f u ro d z o n y 5 w rz e ś n ia  
1 9 0 5  ro k u , ro b o tn ik  ro ln y  z O rz e c h o w a ,  
n ie k a ra n y , o s k a rż o n y o to , ż e w  n o c y  
z d n ia  6  n a  7 . b m . n a  s z k o d ę  p . K o b y la ­
rz a s k ra d ł 4 0 k u r i g ę s i. G e fe ld n ie  
p rz y z n a je  s ię d o  z a rz u c a n e g o  m u  c z y n u ,
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B . B . W . R .“ , które wszystkie spełniają 
swoje cele i zadania. Czy więc słusznie 
nie powiedziałem na wstępie, że w na­
szej wiosce panuje życie?

Z  r ó ż n y c h  s tr o n
X P o k r zy d o w o . (Pożar stodoły.) ■— 

D n ia  3 0 . ub. m. powstał z przyczyn bli­
żej nieznanych pożar w stodole Geno­
wefy Kiszkowej wskutek czego spłonę­
ła  stodoła, wozownia wraz z narzędzia­
mi rolniczemi i maszyny rolnicze. Spa­
lone budynki i ruchomości były ubez­
pieczone. n •„

X R a d o sz k i. (Zniewolenie). Unia 
1 . u b . m. dojarz Adam Tragaczyński u- 
siłował zniewolić Weronikę Ludwicką, 
a gdy mu się to nie udało, uderzy ją rę 
ką w twarz tak silnie, że Ludwicką po­
stradała słuch na jedno ucho, gdyż 
wskutek uderzenia doznała pę 
bębenka w uchu. Napastnikiem, kto-

Z e k r a n u
—  K in o „ S ło ń c e" . Dziś podwójny 

program: „ P a t i P a ta c h o n  ja k o d o r o b ­

k ie w ic ze "  oraz „ M ia sto  ty s ią c a  u c ie c h " . 
Jutro ścinający krew w żyłach film „ D e ­

m o n  d o lin y  śm ie r c i . ( - )

RUCH TOWARZYSTW.

—  Z w ią z e k  s tr ze lec k i. W e w to r e k  
dnia 16 lutego 1932 r. o godz. 8 wie­
czorem odbędzie się w sali miejskiej 
Strażnicy, roczne walne zebranie 
Związku Strzeleckiego, Oddział w 
Wąbrzeźnie z następującym porząd­
kiem obrad: 1) Otwarcie zebrania. 2) 
Wybór przewodniczącego, asesorów, 
sekretarza, 3) Złożenie sprawozdania 
dotychczasowego zarządu, 4) Wybór 
nowego Zarządu: Prezesa, sekretarza 
skarbnika, ref. ośw. oraz 4 zastępców 
5) Wolne głosy i wnioski. 6) Zakoń­
czenie. Zarząd.

— Baczność Lokatorzy. Dnia 21. bm., od­
będzie się o godz. 14 w lokalu p. Klimka mieś. 
Zebranie Stow. Lokatorów.

— Roczne walne zebranie Towarzystwa 
Cyklistów ,.Pogoń“w Wąbrzeźnie odbędzie się 
w niedzielę dnia 21-go lutego 1952 r. o godz. 
2-giej po południu w małej salce^p. Szymań­
skiego (hotel pod ..Białym Orłem z następu­
jącym porządkiem obrad: 1) Zagajenie. 2)

Stwierdzenie obecnych. 5) Przywitanie gości. 
4) Wybór marszałka zebrania, sekretarza oraz 
dwóch ławników.5) Sprawozdanie zarządu: a; 
prezesa, b) sekretarza, c) skarbnika, d) komi­
sji rewizyjnej. 6) dyskusje nad sprawozda­
niami, oraz udzielenie zarządowi absolutor- 
jum. 7) Wybór zarządu: a) prezesa, b) sekre­
tarza, c) skarbnika, d) przodownika, e) kro­
nikarza, f) komisji rewizyjnej. 8) Wolne glo­
sy i wnioski. 9) Zakończenie.

Uprasza się wszystkich członków czyn­
nych oraz wspierających o uregulowanie za­
ległych składek najpóźniej do dnia 18. 2. br. 
u drh. skarbnika Kwaśnego ul. Bernarda.

Przybycie wszystkich członków konieczne. 
Goście oraz Sympatycy mile widziani.

„Bywaj“ —'Zarząd.

— Baczność „Sokół”. Ćwiczenia oddziaU 
żeńskiego rozpoczynają się dnia 15 bm, ł to w 
poniedziałki i czwartki od godz. 7,30 do 9,30.

Czołem! Kierownik.

Drukiem i nakładem Zakł. Graf. Boleslav a 
Szczuki. — Redaktor odpowiedzialny AJfens- 

Szczuka, Wąbrzeźno, Mickiewicza f.

Dnia 18 lutego 1932 r. o godz. 12-tej sprzeda- 
wafbędzie w Płużnicy egzekutor Wydz. Płato­
wego W drodze przetargu przymusowego najwięcej 
dającemu za gotówkę:

15 ctr. wyki, 4 ctr. mąki, 3 ctr. pszenicy i • P- 
rzeczy.
Zbiórka licytantów u p, Jadwigi Góhrke,

Wydział Powiatowy^__

P R Z E T A R G  P R  Z  Y  M U S Ó W  Y .

Dnia 18 lutego 1932 r. o godz. 11,15 przed poi. 
sprzedawać będę w drodze przetargu 
wego najwięcej dającemu za gotowkę u p.
Ratteia w Łopatkach:

2 tuczniki, zbiór z 3 morgów pszenicy, krowę, 
15 kaczdcr

Główczewski, kom. sąd. w Wąbrzeźnie.

P R Z E T A R G  P R Z Y M U S O W Y .

Dnia 18 lutego 1932 r. o godz. 10-tej przed poi. 
sprzedawać będę w drodze przetargu 
■wego najwięcej dającemu za gotowkę u p. łr. Woj 
cika w Niem. Łopatkach:

biurko i lustro.
Główczewski, kom. sąd. w Wąbrzeźnie.

P R Z E T A R G  P R Z Y M U S O W Y .

Dnia 16 lutego 1932 r. o godz. 9-tej przed poł. 
sprzedawać będę w drodze przetargu przymuso­
wego najwięcej dającemu za gotówkę:

kanapę i szafę do lodu.
Zbiórka reflektantów w mojem biurze.

Główczewski, kom. sąd. w Wąbrzeźnie.

P R Z E T A R G  pr z y mu s o w y .
Dnia 17 lutego 1932 r. o godz. 11-tej przed poł. 

sprzedawać będę w drodze przetargu P«y“J“°- 
wego najwięcej dającemu,za gotówkę u p. r. ocnip 
niewskiego w M. Radowiskach:

bufet restauracyjny, 1 dryling i karabin niem. 
przerobiony.

Główczewski, kom, sąd. w Wąbrzeźnie.

I’R Z E T A R G  P R Z Y M U S O W Y .

Dnia 18 lutego 1932 r. o godz. 3,30 po poł. 
sprzedawać będę w drodze przetargu przymuso-

Drzystka w Myśliwcu:
4 prosiaki

Główczewski, kom, sąd. w

Tesli giadziiiHi v WaSrzeżoie
—  R e w ja  n a  sc e n ie  w ą b r z e sk ie j . Te­

atr miejski z Grudziądza wystawi w 
środę, dnia 17 bm. w sali „Dwór Wą­
brzeski" efektowną rewję „Całusy na 
d o b r a n o c " . Zespół przyjeżdża w liczbie 
30 osób, balet składa się z 12 osób. Przy 
jeżdżą również kompletna orkiestra 
jazzbandowa. Specjalne kostjumy, efek­
towne dekoracje. Bilety wcześniej do na­
bycia u p. Wojteckiej, Rynek. Zapowie­
dziana rewja wzbudziła w mieście na- 
szem zainteresowanie, dlatego z wyku­
pieniem biletów należy się pospieszyć.

P R Z E T A R G  P R Z Y M U S O W Y .

Dnia 18 lutego 1932 r. o godz. 11,45 przed poi. 
sprzedawać będę w drodze przetargu przymuso­
wego najwięcej dającemu za gotówkę u p. Dąbrow­
skiego w Książkach:

żniwiarkę.
Główczewski, kom. sąd, w Wąbrzeźnie

P R Z E T A R G P R Z Y M U S O W Y .

Dnia 16 lutego 1932 r. o godz. 11-tej przed pot 
sprzedawać będę w drodze przetargu przymuso­
wego najwięcej dającemu za gotówkę: <

szafę, 2 nocne stoliki, 1 stolik, umywalnię z pły­
tą marmurową, 2 krzesła, 3 żyrandole, obraz 
olejny „Zima", leżankę, 1 stolik, 6 krzeseł, 1 ma­
szynę do szycia „Singer” z motorkiem elektry­
cznym. . . .
Zbiórka reflektantów w mojem biurze ul. 

Poniatowskiego 9.
Główczewski, kom. sąd. w Wąbrzeźnie.

P R Z E T A R G  P R Z Y M U S O W Y .
Dnia 18 lutego 1932 r. o godz. 1-szej po poi. 

sprzedawać będę w drodze przetargu przymuso­
wego najwięcej dającemu za gotówkę u p. Bernar­
da Jaranowskiego w Osieczku: .

maciorę, 8 prosiaków, młockarkę, 2 cielaki, 3 
świnie, jałówkę.

Główczewski, kom. sąd. w Wąbrzeźnie,

P R Z E T A R G P R Z Y M U S O W Y .

Dnia 18 lutego 1932 r. o godz. 10,30 przed poi. 
sprzedawać będę w drodze przetargu przymuso­
wego najwięcej dającemu za gotówkę u p. Jozeia 
Grzybowskiego w Łopatkach:,

9 warchlaków, żniwiarkę i krowę.
Główczewski, kom, sąd, w Wąbrzeźcie

pTTz ETARG P R Z Y M U S O W Y .

Dnia 18 lutego 1932 r. o godz. 9-tej przed poi. 
sprzedawać będę w drodze przetargu przymuso­
wego najwięcej dającemu, za gotówkę u p. wilne - 
miny Schmidt w Rozgarcie: , .

2 źrebaki, 2 krowy, 1 buhaja, 2, owce, 3 cielaki, 
4 prosiaki, 1 knura, !■ maciorę i 1 prosiaka.
Główczewski, komornik sąd. w Wąbrzeźnie

P R Z E T A R G  P R Z Y M U S O W Y .

i Dnia 17 lutego 1932 r. o godz. 11-tej przed poi, 
sprzedawać będę w drodze przetargu przymuso-

Rodzice!
W  n ie d z ie lę , d n ia 2 1  b m . o g o d z . 0 3 0 (b e z ­

p o śr e d n io  p o  n a b o ż eń s tw ie sz k o ln e m ) o d b ę d z ie  
s ię n a  a u li tu t . G im n a z ju m  H u m a n is ty c z n e g o  

z e b r a n ie r o d z ic ie lsk ie  
w  sp r a w ie m ą ją c e g o  s ię  u tw o r z y ć  z  d n ie m  
1 w r z e śn ia b . r . g im n a z ju m  k o e d u k a c y j ­

n e g o  (d la  d z ie w c z ą t i c h ło p c ó w ).

Sprawa jest bardzo pilni i ważna, gdyż od liczby 
zgłoszonych dziewcząt zależna będzie reorganizacja tut. 
Gimnazjum, a może nawet jego dalsze istnienie.

Wobec tego Zarząd Opieki Szkolnej zwraca się do 
wszystkich rodziców zainteresowanych z prośbą o IL.zne 
stawienie się celem powzięcia decydujących uchwał.

Z a  Z a r z ą d  O p ie k i S z k o ln e j  
p r zy  P a ń stw o w e m  G im n a zju m  H u m . w  W ą b r ze źn ie  

(— ) R e isk e , p r ez e s .

sprzedawać oęaę w & r /
wego najwięcej dającemu , za gotowkę u p. Piotra

w  M v śliw c u :  sp r ze u a w r— -— -« » _ *  . .
wego najwięcej dającemu za gotówkę u p. btani-

u io w c z ew sm , k u u *. Wąbrzeźnie. sława^Wilamowskiego w M. Radowiskach:

P R Z E T A R G  P R Z Y M U S O W Y . Główczewski, komornik sąd, w Wąbrzeźnie 

Dnia 18 lutego 1932 r. o godz. 10,45 przed poł. p R  Z  E  T  A  R G  P R Z Y M U S O W Y , 
sprzedawać będę w drodze przetargu przymuso-j _ - ■
wego najwięcej dającemu za ^towkę u p. zc - - b = targu przymuso-
pana i Marjanny Pogorzelskich w Niem. Łopat rt n I nAAllf C* 11 Tl. Fr. CzO*
kach: 

powózkę.
Główczewski, kom. sąd. w Wąbrzeźnie,

P R Z E T A R G  P R Z Y M U S O W Y .
Dnia 18 lutego 1932 r. o godz. 1,30 po południu 

sprzedawać będę w drodze przetargu przymuso­
wego najwięcej dającemu za gotówkę u p. Jozeta 
Krzyżanowskiego w Osieczku: 

wóz roboczy.
Główczewski, kom. sąd. w Wąbrzeźnie,

P R Z E T A R G P R Z Y M U S O W Y .

Dnia 16 lutego 1932 r. o godz. 9,45 przed poł. 
sprzedawać będę w drodze przetargu przymuso­
wego najwięcej dającemu za gotówkę: 

1 bufet. ;
Zbiórka reflektantów w mojem biurze.

Główczewski, kom. sąd. w Wąbrzeźnie

Dnia 18 lutego 1932 r. o godz. 11-tej przed poł.

wego najwięcej dającemu za gotówkę u p. Fr. Czo­
pa w Łopatkach:

krowę,
Główczewski, komornik sąd. w Wąbrzeźnie

P R Z E T A R G  P R Z Y M U S O W Y .

Dnia 16 lutego 1932 r. o godz. 10-tej przed poł. 
sprzedawać będę w drodze przetargu przymuso­
wego najwięcej dającemu za gotówkę:

fortepian, biurko i lustro.
Zbiórka licytantów w mojem biurze.

Główczewski, kom. sąd, w Wąbrzeźnie.

P R Z E T A R G  P R Z Y M U S O W Y .

Dnia 17 lutego 1932 r. o godz. 9-tej przed poi. 
sprzedawać będę w drodze przetargu przymuso­
wego najwięcej dającemu za gotówkę u p, Jana 
Wo'c’ka w Czystochlebiu: ...,

fuzję.
Główczewski, kom. sąd. w Wąbrzeźnie.

P R  7  F T  A R G  P R  Z * Y  M U S O W Y . Potrzebny od 1. IV. 1932 
w L*. ante 17 lutego 1932 r. o godz. 10-te> 

sprzedawać będę w drodze egzekucji w Kowalewie 
na rynku przed lokalem p, Neumerowej najwięcej 
dającemu za gotówkę:

rower męski, leżankę i kanapę.
Rogowski, kom, sąd, w Kowalewie.

P R Z E T A R G  P R Z Y M U S O W Y .

W: czwartek, dnia 18 lutego 1932 r, o godz. 12 
sprzedawać będę w drodze egzekucji w Szewach 
u p. Alfonsa Górskiego najwięcej dającemu za go­
tówkę:

P Rogowski, kom. sąd. w Kowalewie.

L IC Y T A C J A  P R Z Y M U S O W A .

Dnia 17 lutego br. o godz. 11-tej ^™ać 
będę najwięcej dającemu za gotowkę w Skępsku. 

żniwiarkę, 8 ctr. grochu wymłoconego, około 

50 ctr. żyta wymłóconego.
Zbiórka reflektantów przed oberżą.

Litwin, kom. sąd. w Golubiu.

L IC Y T A C J A  P R Z Y M U S O W A .

Dnia 17 lutego br. o godz. 12-tej «P^awać 
będę najwięcej dającemu za gotowkę u p. Pawia 
SZTkolok6 Szmata“ źrebaki okuto 1-roczne, 

1 fortepian, 1 klawikord, 1 kanapę (czer 
weny plusz), 3 fotele ceratą obite.

Litwin, kom. sąd. w Golubiu.

l ic y t a c ja  pr z y mu s o w a .
Dnia 17 lutego br. o godz. 13-tej

będę najwięcej dającemu za gotowkę u p, y 
De Puhla w Franksztynie: 

1 świnię około 1 ctr.
Litwin, kom. sąd. w Golubiu.

S T E L M A C H
d o m in ia ln y  z  w la sn e - 

m i n a r z ęd z ia m i.

M a j. S itn o  pod WąbrzeźnBK

S p r ze d a m

S T O D O Ł Ę
długość 13 mtr. szero­

kość 10. Oferty

T . S k rz y p c za k  
W ą b r z eź n o  

naprzeciw Kolejni Miejskiej

eooj
Ogłaszajcie
—  S IĘ  —

w „Glosie

Wąbrzeskim"

QQQQ

I

T y lk o  1  d z ie ń ,  ty lk o  d z iś  w  p o n ied z ia łe k  1 5 o  4  i 8 ,1 5  
Rekordowy podwójny program 

Ulubieńcy wszystkich

r iE R W S Z E  U J W fflC Z E Ś N IE J S Z E  K IN O O Ż W IĘ K O W E

Ulubieńcy wszystkich

SŁOn LŁ Pat i Patachon Bo Mftmt
”ho t el  po d bia ł ym o r ł em Do tpgo

M IA S T O  T Y S IĄ C A  U C IE C H  
zajmujący dramat wiedeński. W roli głównej P a w e ł R ich te r  
i K la ra  R o m er .  R a ze m  2 0  a k tó w .

W stę p  d la  d z ie c i 2 5  g r .

J u ż  o d  w to r k u  d n . 1 6  b m . i w  śr o d ę  1 7  b m . o  8 ,1 5  w . 

rozpoezniemy wyświetlać film na silne nerwy, pierwsze 3 ser- 
je 5.600 metr, z L e n  W ilso n e m  hersztem piratów, zwanym 

„Bestja morska" p. t.

„Bemn iwi"
Niebywałe walki na lądzie morzu.


